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Dzień polityczny.
Onegdaj o godz. 1 po poi Marsza*

II*) przeciwny ich ^feterzejiiani, ponieważ al- Pobfcie i Uprowadzenie więźnia politycznego. —  Kedis stanął W je g o  tek Piłsudski przybył do Ministerstwa Snr.
Polityka locarneńska musi być po* bo przez grożenie Francji albo przez łh>t obronie — Głodówka. < i Wojskowych I udał sir c'o gsbiaetu pods.

dwójale M trp n lom n r.  p a l e n i  ma o™  M kr.w , ,„ t ,p le n ią  M ty p oU I* dum, RYGA. 24, X . (A T h ) ,So c| .l d em o k r.U s’  don.,1 , i e  w wltM D !u polltyc* ‘ b y T d iu S ,  ^
pod** ue obliCi®. T «  tai la«.e' „.nu. ’ antą «  t  po ejrzswos u- ESnT w K 0Wnje wybuchły rozruchy na tle pobicia, u nas ępn e uprowadzenia w W konferencji tej wzięli również u-
w chwili swego powstania podwójny cha- dzą. i niewiadomym kierunku wlęźoia politycznego Jurgusa. dział szef sztabu generalnego, gen. Piskor,
rakUr: z jednej strony był Instrumentem Naogół sądsą ze; w najlepszym, n a - . w  cbr0D je j  # strnąl _  . iQnymi u ^ zkmy pose, scjm u litewskiego i ««•  F*bW y  or«  z^ « k‘- 
dyplomatycznym przedstawiającym dl. Pol, j wet dla przyjąć ó ł zb^eaia fra n cu sk o Je ; Kfd|g< w|ęźnItftełe nzpoczęU  głod6rU ą 1 zażądali prokuratora Pretnier D Barteł k „ f erował w
skl bezpośrednie niebezpieczeństwo, z dru- mieckiego razie, tstmeie granica dla te] i a mfn i«tr« ł»  w i - ^ n ł -  w d łn ow ted ,! n . ten nrotest o d eb rał, więźniom * n... 2 ,  !  J  r . __________________  w cią-

Adm inijt* .cja  więzienia w odpowiedzi na ten protest odebrała więźniom * gu dnia onegdaiszego kolejno z ministrem
Spraw Wewnętrznych p. gen. Sławuj-Skład- 
kowskim, Spiaw Zagranicznych, p. Żale*

f * i  strofy prdb, n .m .łS .c | l  - .n cu *o -'» J!H 5 ip ra cy , M 6r. nie p *e« .U  n« P « r ! « - l s io n lk l ,  Ia b ,0 0 i„  w n b o a „ ni,  sp, c«r
niemieckie}] siosuntów pręedemzyjW em cle preee tatą, w k a ło t f  nicieiri « . a -  M s*rfo w le  z.i» S « U  w y ś n ie n i . ,  ueked 1 0 .U I  uprow adeon, Jurgus i wyen
co do kwestji nrdreftskiej. Pierwszy, to z o r -1  --------  *-**•*•*'” - s
czy antypolska tendencja miała mało wspól­
nego ze sprawą stosunków francusko-nie- 
inieckich Szło tu o brytyjskie pociągnięcie, 
mające na celu rozbicie niemiecko-rosyj­
skiej współpracy koszierr. Polski. W jednym

sadnioną kolaboracje rozmiarów, któreby * ią d ^nie usunięcia urzędnika, który bil w tjźnlów i między innymi kobiety. 
Francji zrobiły bezwolny instrument w r ę - j *  ł  .

Prowizoryczna umowa handlowa litewskokach Niemiec. Za tem zdaniem przemawia- j 
ją momenty psychologiczne i polityczne.

M m e a ty  p s y c h o lo g ! :zne u s tru je  d 'O r -  j B E R L 1m. 2 4 .1  (Pat.). Biuro W o l jf iS S r i^ f & S f io d p i t a n .  została prowizoryczna umowa n a d ch t lż ą c y  p ią te k  © 'g o d z . T p o  p o b ^ N a  
IflCSSOn W ś w ie tn y  s p o s c b  z a  p o m o c ą  O- > handlowa pomifd^ Litwą a Węgrami. Umowa ta do czasu zawarcia stałego traktatu handlowego f p o rz ą d k u  d z ie n n y m  s p ra w y  b ie ż ą c e .

skim, Oświaty, p. Switalskim i Robot Pu­
blicznych p. Mcraczewskfm.

*

Dowiadujemy się, że najbliższe po­
siedzenie Rady Ministrów odbędzie się w

ze swych ostatnich artykułów we wrześniu- ' we go w itr«a  Alfreda de Vigny: 
baron Rheinbaben, gadatliwy konfident d-rc , Las deux sexe& mourront chacun 5
Strasemanna, to wypaplał. W międzyczasie; da son cóte Polityczne momenty same | 
skierowane bezpośrednio przeciw polsci' | się narzucają: polegają one na tem, że 
ostrze polityki locsrneńskiej o tyle straciło ; Francja w polityce europejskiej nie jest 
na ostrości, że Polska zdołała się ustabili-l ;adąą jednostką, lecz najw^zniejszem ogai- 
zować i Anglii zaimponować — co jest je- 'wem wykończonego systemu bezpieczeń-

on.iwivnM a V* ą ft,* um i, uiiiurr a m uu j ■■ ■> d
reguluje cbrfit iowarów poin-.ęoąy obu krsjami na podstawie klauzuli największego uprzywilejowania.

Pożegnalne wizyty Sud&kowa.
Musi on opuśeić nie tylko Łotw ę ale Estonję 1 Litwę.

RYGA. 24. X . Pat. Sowiecki atiachó wojskowy Sudakcw wyjechał z Rygi do 
Kowna, gdzie złożył szereg wizyt pożegnalnych.

Sudakow został odwołany nietylko z Łotwy, tecz także i z Estonji i Litwy, gdziednym z wielkich sukcesów ostatnich d^óch stwa, którego Niemcy za pośrednictwem . J  ^ . ..  ̂ „ . , . .
lat polskiej polityki zagranicznej -  i w r e s z - d y p lo m a t y c z n e j działalności we F r a * - * 1* T m  t l i  f  il
cle, że sze.rg niemieckich błędów ten pro- cjj najprawdopodobniej nie potrafią rozsa- 
ces jeszcze bardziej u«ypuklit. Druga stro- \ dzić. W danym momencie v esztaby w grę | 
na polityki locarneńskiej nie dała się uni- j zresztą Aoglja, która o ewentuelisym bl^ku 
knąć i oyłaby powoli nawet przy mniej 
spiytncj polityce, niż nią jest polityka d-ra
Siresemanns, doszła do skutku, choć może]zdanie. Zatrzymujemy się nara-ie ua tem,

państw, mającytn ns kontynencie hegsm o-! 
nję, ma swoje własne, od stuleci znane3

wśróa większych trudności. Stoi ona w 
związku i  usunięciem stanu przejściowego, 
wywołanego przez sam traktat Warsaisti, 
wymagającego minimalnego stopnia logiki 
u partnera niemieckiego, wobec silnej woM 
Aliantów lo  worowadzwnia Niemiec, choćby 
już ze względów pieniężnych, z powrotem 
w szeregi państw Ta kwestja musi byc kie­
dyś, r r«dzej lub później, załatwioną i mo­
żna ją z Polską tylko relatywnie łączyć, w 
każdym rszle nie w tym sensie, uregulowa­
nie bądacych między Francją a Niemcami 
w zawiesreniu spmw jest ipso facto akc.ą 
autypolską; również nie w tym sensie, że 
się a priori liczy z porzuceniem PokkijDrzfz 
Francję, lecz w tym sensie, że uznana przez 
Francję zaszda nierozerwalności całokształ­
tu problemu bezpieczeństwa będzie z od­
powiednim naciskiem pottawioną. Nie mo­
żni również wątpić o tem, ie  polska poli­
tyka zagraniczna tej za«adzk zapewni przy 
rokowaniach w sprawie ewakuacji Nadrenji 
pełas zastosowanie.

Stanowisko attache wojskowego nie będzie jednaa w Litwie zlikwidowane, gdyż 
prace Sudakowa przejmie pomocnik iego stale przebywający w Tahinie.

tiozruchy chłopskie na Ukrainie.
Krwawa walka z wojskiem — Kilkaset ząb!-*

tych i rannych.
BUKARESZT, 24. X. P r t . (R adar) Według wiadomości otrzyma-

Dzienniki donoszą z Odesy, źe chłopi z okolicy Zakierki zaatako-

Pomiędzy zarzutami, które p. Mackie­
wicz przeciw mnie podnosi, zoajds«je się 
również i ten, że wskazałem „zncwi i‘  na j P} zez rumuńskie władne z  Besarab]! rozruchy chłopów na
gospodarczą zależność Prus WschodrJch L k ^ m a j ą  ch r r a  ic r  J a r d z o  jg w n łt o v 'n y .  
od Polski, poniewŁż przykład Gdańska u- 
dowa^nia „jak trzeba być ostrożnym w sza­
fowaniu firgumentami o ekonomicznem 
ciążeniu w polityce międiynarodowej’*. Są­
dzę, że nie potrzebuję udowadniać niesłu­
szności tego srchaistvcznego poglądu, po­
nieważ to „ciążenie1' dzisiaj w polityce 
światowej już tylko przez nieliczne Jednost­
ki jest niedjpcBEiase. Co do FOs«tzfegóifiy».h 
wypaokóar jednak, do których p. Mackie­
wicz ten pogląd stosuje, to pragnąłbym co 
do Pros Wschodnich zwrócić jego uwngę 
nafekt, że przed kilku dasami dopiero po­
jawi1 się w publicystyce niemieckiej symp­
tomatyczny głos o separatyzmie wschod- 
□io-prusklm, opartem na podłożu ekono 
micznem — rewelacje „Welfbiihne", które- 
mi się zajął również i „Kurjer Wrileń'<k;’“; 
co do Gdańska chciałbym mu rylko przy-

Dziś o godzinie 5 -tej po pcł. od­
będzie się posiedzenie komitetu ekonom1- 
cznega Rady Ministrów.

*
V dniach najbliższych należy się spo­

dziewać decyzji rządu co do terminu zwo­
łania sesji sejmowej. W tych dniach będzie 

r, -słany do Sejmu projekt budżetu na r.
\ 1929— 30, K tó re g o  druk jest na ukończeniu.

Jak donosi „Głos Prawdy* sesja ta 
ma bvć zwołana na dzień 31 b m.

*

Wczoraj o godz. 6 p. p. odbyła się 
konferencja pod przewodnictwem premjera 
Bartla przy udziale min. Spraw Zagranicz­
nych Z cbskiego, ministra Skarbu Czecha 
wicza. Spraw Wewnętrznych SUadkowskit- 
go oraz ambasadora pctskiego w Paryżu 
Chłapowskiego.

Na tli tych logicznych przestanek I DOrraljsć, że przykład uporu Gdańska r  ł
przedstawi? się tylokrotnie omawiane fran 
cusko-nlemieckle zbMżeaie o wiele mnjei 
niebezpiecznie. Zn da’ekoby n*s to z; pro­
wadziło, gdybyśmy lutaj chcieli problem 
tego zbliżenia poddać gruntownemu zbada­
niu. Na pewne mcmeaty pragnęlibyśmy 
jednak zwrócić uwagę Fałszywem jest mnie­
manie, że tendencja do zbliżenia istnieje w 
Niemczech ogólnJe. Prawda, prawica czę­
sto pracuje ze Stresemannem, często mu 
sekunduje, niemniej jednak istnieje opór 
przeciw Francji, którego on nie złamie i 
który jego politykę bęJrJe zawsze Krzyżo­
wać. Wystarczy wskazać na rozłam do któ­
rego doszło pomiędzy jego partją a Stahl-

Premjer Bartę! wyaał w swym pry- 
watnem mieszki niu śniadanie, w którem

. . 8 T a  ■ i ^   ̂ ^ t _  tycznego, mtedzy innymi ebecny był min. 
fcrW BW Cj W 'alk.. JiBSt k ilk u s e t  z a b ity c h  1 r a n n y c h .  > Zaleski, Czechowicz, Niazabyiowski, ambfl-

• • .  i t «  sador Cl.lapuwski, w. min. Grodyński i dy-
Sprawa mewim .ie straconego polsk.ego

m h ^ f n i k a  * podczas przyjęcia, doiyez>ł. i rozważań nad
i v u v u i m u  [ traktatdmT handlowowii z F ran ią .

w padamencle meklemburskim .
B u r z l iw e  d e b e ty . -  S p r a w ę  m o i s  z a e h w ła C  b y te m  g a b in e tu .  | w( w° ee« f  *c  2r',,^ p% c n ‘:

śnie dzisiaj nie jest atiu?lnym, kiedy w Wal­
cem Mnście mimo bardzo silnych prądów 
przeciwnych zaznaczyło się odprężenie w 
stosunku do Polski, odprężenie mające 
swoje wytłomacztnie jedynie w powolnytr. 
wzroście zrozumienia gospodarczych ko­
nieczności Gdańska przez tamtejsze koła 
polityczne.

Oszczędziłem memu krytykowi kilku
dalszych mocnych słów, kiedy nazwałem 
sam myśl przewodnią mej książki, miano­
wicie konieczność wewnętrznego wzmocnie­
nia się PofettA jsko .truizm ". Nie bez pe­
wnej satysfakcji rnegłem stwierdzić, że i 
hr. &'Ormesson, swoja prscę zakończył żą-

heitr.em przed niewielu tygodniami, rozł« , danjem KConfiance en aous tnemesC, a więc 
ator> -  vide program stającego się coraz | r^Wft,e4 podobnym truizmem. Sądzę, że to 
ta rd Je j aktywnym czynnikiem Stahl elmu t .ęst ^ jęCfj ^  zbieg okoliczności. Publika- 

wewnctrzno-polityczną platformę S tre -. cjg łeg0 roj /ajy n\e Są tylko po to pi jane,
semanna silnie osłabia. Za bardziej nie- by były przez zawodową opozycję brane

BERLIN, 24.X. (Pat.) Sprawa niewinnie straconego polskiego rototniaa rolnego 
w Niemczech Jakóbowskiego doprowadziła dziś w parlamencie nsekiembursKin. do bu­
rzliwej debaty, dera może zachwiać byt obncnego gabinetu w Meklemburgii.

Były d^mokratyczuy minister sprawiedliwości Mtk.emburgjl, który wóweras za­
twierdził wykonanie wyroku na Jakóbowukim posel Hustaedt wygłosił dziś wielką mo­
wę atakującą w ostry sposób zarówno L»gę Obrony Praw człowieka i obywatela, jak 
i prasę berlińską, która broni Jakónowskiegc.

Poseł Hustaedt, chociaż należy do stronnictwa rządi swego zajął również stanowi­
sko zdecydowanie opozycyjne wohec premjera, oświadczając, że cały proces J f  tóbow 
skiegc był jajzupełniej prawidłowo prowadzony, że tylco premjer nie dorósł do swo­
ich zad^ń, dopuszczając do ostrych ataków prasowych przeciwko niesktzitelnemi' są­
downictwu meklembursUemii, oraz że naraził Meklemburgię na kompromitację.

Mowa posła Hustaedt1 ma o tyle dohłosłe znaczenie dla stosunków mekkmbur-

czele aelegacfi siaje minister Sp.aw Zagra­
nicznych p. August Zaleski, któremu to* 
warzyszyć będą zastępca przewodniczącego, 
naczelnik wydziału wschodniego M. S. Z. 
p Hsłówko, przewodniczący komisji p. p.: 
Szutnlakowski, dyrektor gabinetu ministra, 
naczelnik Tarnowski i sekretarz generalny
delegacji, p. Perkowski.

*
Nc cześć bawiącego w Warszawie po­

sła polskiego prz> rządzie niemieckim po­
seł niemiecki w Warszawie Raucner wydal 
obiad w salonach poselstwa. N» obiedzie

sk.icn, że gabinet obecny opiera się tylko na jednym głosie większości. Wystąpień e tvro byl! obecpł mieŁ, n lon ' • .ektor 
rosła Hustacdta przeciwko rządowi rozbija ohecną większość rządową i może doprc- iym ^  y ,rinymi QV K,or
wadzić do obalenia gabine.u.

Premjer rnaklemburs1;! Reibnitz odpowiedział na mowę Hustaedta ustrem oświad­
czeniem, w którem podkreślił, że nie miał żadnego porodu do występowania w obro­
nie prokuratora Millera atakowanego za jego rolę w procesie jakubowskie 
go, ponieważ prokurator ten zapomniał się do tego stopnia, że prolestowat wobec 
ministra sprawiedliwości przeciwko wtrącaniu się jego do działalności prokuratury.

Pozatem jak oświadczył premjer, Miller udzielał przedstawicielom prasy wiadomoś­
ci nieścisłych.

Po przemówieniu barona Rebnitz* wystąpił mówca socjalistyczny z ustrem prze­
mówieniem przeciwko Hustaedtowi, zarzucając mu, ze on to ponosi odpowiedzialność 
za wykonanie wyroku śmierci na Jakóbowskim.

Żądania Niemców sudeckich.
PRAGA. 24. X. (P a t)  Prasa donosi, że na nacjonalistycznych zjazdach niemiec­

kich, w Bernie i Cieplicach powzięto szereg rezolucyj stwierdzających, że jakkolwiek 
h ktatem pokojuwym Niemcy suaeccy zostali wcieleni do republiki czechosłowackiej, 
ule mniej historycznie należy oni do Rzeszy niemieckiej.

Niemcy sudeccy domrgają się cd Czechosłowacji własnego krajowego Sejmu, 
własnego rządu i własnej krajowej armii.

Niemieckie stronnictwa opracowały rzekomo już odnośay projekt zmiany konsty­
tucji czechosłowack{ej w kierunku tych żądań.

Przed ewentualnem przeprowadzeniem zminny konstytucji domagają się Niemcybezpieczne, chociaż nie tak .ktowae.uwa  ̂ R^ż 0 p£racyiny iGaE po t0 by Spej .  . 1
żarn frar.kofilskie stosunki socjaJisiów, rflif A 7wH. uznam* autonomii niemieckiego szkolnictwa, usunięcia czeskich urzędników z teryto-

, . . . .  , . . . .  o . . . . . . - J .  n*y wsroa ąwiecaensfwa swąroię. Azwia- rjunt niemi eckłeno oraz zastar>ienia Jch Niemcami, nsanieda v.a»stkich Iszczególnie stosunki posła Breitscheida, 
chociaż i ten kierunek przez porażkę w 
<praw*e p«ncernika ct ẑ przez genewski 
występ Mullera jęst dosyć silnie obciąż'"1- ! 
ny. Lrcz t pa francuskiej lewicy posis^a 
Polska prawdziwych przyjaciół i dadzą 
pozyskać dalsi przyjaciele. Najbardziej cie­
kawą zdaje mi się w każdym razie być 
akcja Loucheur a, ponieważ opiera sfęona 
na podłożu ekonomicznem.

Jeszcze jeden czynnik należy uwzględ­
nić, który często raczej negatywnie aaiżeli 
pozytywnie uziała, mianowicie licznych nie­
mieckich panów, pracujących we Francji 
nad zbliżeniem. Jak  możemy to udowod­
nić, panowie ci czysto osiągają cel wręcz

* )  Pocsątek artykułu we w czerinzym  b u -  

marze „Kurjera W il«6*kisio\

szcza w tym środowisku pewne truizmy 
nie mogą być za często powtarzane.

Emil Ruecker.
Gd >ftsk, 20 października 19 R

Iwerale.
W związkn z wladumoś.hnii, jakie 

ukazały s ę w prasie o pobycie generała 
Leronoa w Rumunji i projekcie jego pod­
nóży do Polssi P. A . T. upoważniona jest 
do stwierdzania, że w kołach miarodajnych 
Polski nic nie jest wiadome, jakoby te po- 
dióże miały charakter polityczny, a wszcze- 
góiności stały w jakimkolwiek zwirjzku z 
z sojuszem polsko - rumuńskim. Podane 
jednocześnie wiadomości o rzekomym wy- 
jezdzie do Bukaresztu oficerów polskiego

rjum niemieckiego oraz zastąpienia tch Niemcami, usunięcia wszystkich jednojęzycz- 
cych napisów urzędowych w okręgach niemieckich zarówno w urzędach, jak i w sto­
sunku do publiczności, wreszcie usunięcia i  niemieckich terytorjów policji państwowej.

Budowa pancernika w Niemczach.
Akcja komunistyczna spaliła na panewce.

BERLIN, 24,X Urzędowo ogłoszono dziś wynik akcji komunistycznej zi  zorgani­
zowaniem nleDlscytu przeciwko budowie pancernika. Okazuje się, iż zeorano ogółem 
1.216.501 podpisów, co wynosi 2,94 proc. wszystkich uprawnionych d<x głosowania.

Ponieważ do zarządzeni* plebiscytu potrzeba aby ilość zebranych podpisów wy* 
uosiła 10 oroc. uprawnionych do głosowania, przeto w ten sposób akcja komunistycz­
na spaliła na panewce.

Katastrofalne powodzie w dolinach pedalpej­
skich

G REN O BLE. 24. X . (P a t). S ro iące  się od kilko dni w dolinach podalpefsklcb powodzie przy­
bierają rozmiary katastrofalne;

W niektórych m*.a]iCOwo6ci..:h Pwiiom wody dosięga 3 metrów, niszcząc całkowicie zbiory. 
Izera zerw ała t m y  i zn iosła  w kilku, m tascach  m osty.

Mo.sckai.cy bronią się na w yii ych z lętra ih  domó-r lab  te i  uciekają.
G R b N O B u E . 24. X . (P U ) . Izcra wzbieri: w dalszym ciągu. Kilka wsi zostało zalanych, 

sztabu genera. aego są absolutnie fałszywe Ofiar w ludziach niema. Mieszkańcy okolicy odcięte] powodrią *nw o2ą żywność na łodz.hch.

departamentu politycznego w M. S. Z p. 
Jackowski, w. min. Gliwic p Lubomirski i 
płk. Wieniawa Długoszewski, Ze strony 
niemieckiej obecni byli wszyscy członko 
wie poselstwa Ponadto obecny był poseł 
angielski Erskin i przewodniczący delegacji 
polskiej do rokowań handlowych z Niem­
cami p. Twardowski. Po obiedzie odbył się 
raut z udziałem akredytowanych w War­
szawie korespondentów pism niemieckich. 

*
A. T, E. donosi z Berlina, że w naj­

bliższym czasie odDędzle się posiedzenie 
rady ministrów, na którem ma być podję­
ta dyskusja „ad kwestją rokowań handlo­
wych z Poiską. Jest rzecze, możliwą, że 
rząd wystąpi z nowemi propozycjami wo­
bec Polski. *

Na zebraniu delegatów fabrycznych i 
dzielnicowych ,P , P. S. (dawne frakcja re­
wolucyjna") w O. K. R warszawskiem jed­
nomyślnie przyjęto rezolucję, stwierdzającą, 
że min. Jędrzej MOraczewski przywrócony 
zostaje w prawach członka partji i zostaje 
przyjęty do O. K. R. warjz\w&kiege. Jed­
nocześnie rezolucji zawie.a zastrzeżenie, 
iż I.-akcja nie bierze odpowiedzialności za 
udział p. Jędrzeja Moraczewskiego w rządzie 

*
Wczoraj odbyło się Dosieazenlz C. K. 

W. PPS. Na posiedzeniu tem uchwalono 
te; y lezolucji, jaka zostanie przedłożona 
na kongresie partji w Sosnowcu prz^z 
posłów Barlickiego i Niedziałkowskiego.

Jak słychać, rezolucja ma być utrzy­
mana w toniri ostrej ODozycji do rządu 

#
Pan minister Skarbu przyjął w dniu 

22 b. rr. delegację Centralnego Związku 
Zrzeszeniu Urzędników Sądowych Rzeczy- 
posp >litej Polskiej. Delegacja złożyła me­
moriał, zawierający obszenfe umotywowa­
ną prośbę, aotyc^ącj. zaszeregowanie urzęd­
ników sądowych do wyższych stopni służ­
bowych.
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H o r a  n.
Ciłowiek tta  o typowym wyglądzie 

nowojorskiego dedektywa, zdobył sobie 
cisrepiejski rozgłos przez to, żs udało 
mu sie wyłudzić z francuskiego minister­
stwa spraw zagranicznych kilka dokumen­
tów. odnoszących się do tajnego układu 
morskiego, zawartego pomiędzy Anglją a 
Francją.

Horan był przedstawicielem amery­
kańskiego koncernu prasowego Hearsta na 
Francję i Belgię. Układ morsk? anglo-fran- 
cusk’ ze zrozumiałych względów intereso­
wał najbardziej Stany Zjednoczone, juko to 
mocarstwo, przeciw któremu układ ten się 
zwracał. T o  też było do przewidzenia, że 
Stany Zjednoczone uczynią wszystko, aby 
zdobjć informacje o tym akcie. Nie ulega 
przeto wątpliwości, że Horan, otrzymawszy 
polecenie zdobycia tych szczegółów, dzia­
łał nietyiko jako przedstawiciel koncernu 
prasowego.

Hoian przez dłuższy czas nie mógł 
zdobyć potrzebnych informacyj, a raczej 
dokumentów, gdyż nietyle chodzJło n.u o 
informacje ile o autentyczne dokumenty. 
Z kłoDotamf swemi zwierzył się pewnemu 
dziennikarzowi francuskiemu, k;ćry przy' 
rzekł mu swoją pomoc. Dziennikarz po­
siadał stosunki w ministerstwie spraw za­
granicznych. Zwrócił się więc do swoich 
znajomych w tern ministerstwie i począł 
oburzać stę przed nimi na kłamstwa prasy 
zagranicznej i na niestworzone rzeczy, ja- 
ki s wypisuje ona na temat zawartego po­
rozumienia z Anglją.

Dał się ni to złapać młody asoirant 
dyplomatyczny, który przypadkowo był w 
posiadaniu pewnych aktów, odnoszących 
się do układu, gdyż powierzono mu ekspe 
dycję tych papierów do francuskich placó­
wek dyplomatycznych zagranicą. Nie prze­
czuwając zapewne uic złego, i mając przjd 
sobą francuskiego kicn. ikaria, dał mu do 
przejrzenia te papiery, pewny, że francuski 
dziennikarz nie zrobi z zawartych tam 
wiadomości niewłaściwego użytku, lecz co- 
naiwyiej wykorzysta znajomość pewnych 
szczegółów w tym cela, aby prostować, 
przesadzone wiadomości w prasie zagra-i 
nicznej. |

D c tego miejsca wszystko zostało 
stwierdzone i jest już znane publiczności. 
To co się jednak stało potem, gdy dzien­
nikarz francuski otrzymał oapiary do rąk, 
w jaki snosób znalazły się one w posia­
daniu Horana, i w jaki sposób zostały 
przez niego sfotografowane a orginały 
zwrócone urzędnikowi w ministerstwie, tak 
że ten tego wszystkiego nie 3pctn,*pł, to 
ciągle jeszcze jest tajemnicą 1 niewiadomo 
nawet, czy wiedzą o tem władze które pro­
wadziły śledztwo.

Z początku nie wladonam, było, w 
jaki sposób treść dokumentów dostała się 
do prasy amerykańskiej. W kołach fran­
cuskich przypuszczano, że dokumenty ta, 
których treść znana była pewnym kołom w 
Genewie, tamtędy dostały się do rąk dzień 
nikarzy amerykańskich. Briand w ieduem 
ze swoich przemówień nawet dość wyiaź- 
nfe tską aluzję uczynił. Dopiero później w 
nieznany bliżej sposób — Drawdonodobnle 
jednak drogą kontroli telegrafu— dowiedzia­
no się, te  sorawrą tej niespodzianki jest 
Horan, przebywający stale n Paryżu.

Horana aresztowano i przesłuchano. 
Dziennikarz amerykański stchórzył i wydał 
swego francuskiego roiegę, który pomógł 
mu przy zdobyciu dokumentów, podając 
równocześnie, źe Francuz uczynił to za wy­
nagrodzeniem w kwocie 10 tysięcy franków.

Mitro, że istniały dostateczne podsta­
wy, aby H srana osadzić w więzieniu i sta- 
w!ć przed sądem za współudział w kra­
dzieży dokumentów, związanych z bezpie­
czeństwem państwa, władre francuskie 
ograniczyły się do wydalenia Horana z 
granic Francji.

Ody ta decyzja władz francuskich do­
stała vsfę do publicznej wiadomości, zwią­
zek dzieanikarsy angielsko-amerykańskich 
w Paryżu zwrócił się do ministerstwa 
spraw zagranicznych z protestem przeciw 
tej represji, sto ąć na stanowisku, że rze­
czą dziennikarza jest zbierać informacje*, a 
rzeczą władz strzec twoich tajemnic. Dzien­
nikarzom wyjaśniono jednak, że w tym 
wypadku Horan dopuścił się oczywistego . 
prrestępstwa, gdyż zbieranie informacyj nie

Mm M u s "  o m M m c h  Konferencji W alki o latał t e r a n i a  » I M  Z je i-

może być w żadnym razie połączone z 
kradzieżą lub oszustwem. A w dedatku 
Horan dopuścił się najcięższego przewinie­
nia zawodowego, wydzjąc swego informa- = 
tora i pakując go w tragiczną wprost sy-9 
tuacj*.

Po tych wyjaśnieniach dzieanlkarze 
odwołali swój protest, wyrzucili Horana ze 
swego związku i pozostawili władzom fran­
cuskim woluą rękę w tej spranie.

{Tygodnik „Prawda”).
*

*  *

PARYŻ, 24.X . (Pat). Minister spra 
wiedliwości zarządził przeprowadzenie śledz­
twa sądowego w sprawie Horzna. Sędzia 
śiedczy G rard badał osoby, które pośred­
niczyły w dostarczacie dokumentów 1 za­
rządził przeprowadzenie w ich mieszkaniack 
rewizji.

Królewieckiej.
Urzędówka litewska bawi się plotkami i uda]e Pytję.

Wczorajsza „Listuvo3 Aidas" zamie­
ściła obszerny artykuł wstępny.poświęcony 
perspektywom konferencji w Królewcu. 
Polska daty, — pisze urzędówka litewska 
— do uregulowania stosunków z Litwą 
rostawiając obecne status Ąuo terytorialne, 
innemi słowy chce zn usić Lit*sę do wy­
rzeczenia się jej prawnych pretansyj. Po 
łożenie rządu nie jis t  tak świetne, jak się 
o tem mówi, ostttnio zaś nawet bardzo 
się pogorszyło. Zamiary Piłsudsssieg > 
względem Litwy i Ukrainy nie zostały u- 
skutecznione. Z»miary względem Prus 
Wschodnich, byty oosrte na nadziel poro­
zumienia z Luwą, nie dkmlo jednak d j 
tego. Więcej realnymi zdają się być zamia­
ry względem Ukrainy mówf się nawet o 
tern otwarcie.

Co zaś do Lit^y —  pisze dalej „L 'et 
Aidas” — r/ą i  polski przed Genewą był 
pewny, że na posiedzeniu Ligi Narodów

od b ęd zie  s ię  są d  nad L?tw ą i zap ad n ie  o  
s ta te cz a y  w y rok . P ra s a  try u m fo w a ła . D y ­
p lo m a ci p o lscy  z a c iera li rę ce  i byli p ew ai. 
że terau L itw a b ęd zie  m ia ła  sp raw ę n ie  
z P o lsk ą , le c z  % L ig ą  N arodów . J td n a k  
w yszło  zu p ełn ie  in a cz e j. Źadfeego sąd u ra d  
L itw ą n ie  b y ło , z a ś  L ig s  N aro d ó w  z ro z u ­
m ia ła , że s tro n ą  o s k a rż o n ą  je s t  P o lsk a  i 
w ten  s p o s ó b  n ie  L itw ę s ą d z o n o , a  jakby 
naodwrót.

Z  tak !m  c t p  n iew ygod nym  b ila n sem  
p o lity czn y m — ko ń czy  u rzęd ów k a litew sk a-— 
icdzFe P o lsk a  d o  K ró le w ca . C zy p o traP a  
P o la c y  w y ciąg n ąć z te g o  w n io sek  i czy 
w n łyn le  ten  b ilan s  na n rzeb teg  n o k o w *6 ?  
C h yba tak, jeże li P o la c y  r.echcą d o jść  do 
rea ln y ch  rezu ltató w . L itw a p o czy n iła  wsrjt 
- tk ie  s is z b ą d f jS  k ro k i ku p o ro ż u a jis s iu  i 
dslej iś ć  r.ie m o a c . W p rzeciw n ym  w y p ad ­
ku b lia o s  p o lity czn y  P o lsk i m o że  s ię  js s z - 
cze  w ię ce j p o g o rsz y ć .

Oilsłoiiiftie pnita Bals* 
w Kona.

W związku z mającą nastąpić dn. 28 
b. m. uroczystością odsłonięcia pomnika 
Marszalka Piłsudskiego w Korcu na pogra­
niczu, bawił* w Warszawie de egacja m.
Korca w osobacn inż. Stefana Senkowskfe- 
go, burmistrza m. Korca, ppułk KróMfcow- 
skiego, dowódcy baonu K. O. P. i Broni- 
słtwa Włodarskiego, naczelnika urzędu no- 
cztowo-telegrłficznego w Korcu

Delegacja została przyjęta przez pre- 
mjera, Drcf. Bartia, i wszystkich ministró w, 
których zaprosiła na uroczystość odsłonię­
cia pomnika. Zarówno p. premjer, jak i 
poszczególni ministrowie przy-zekli swój 
udział w uroczystości. Delegacja zaprosiła 
również marszałka Sejmu Daszyńskiego, i j wv*a-pm a t l . a 
marszałka S:nału  Szymańskiego, oraz ca- f y 
ły s-^reg orredstswldeli wojskowcścł, w jj 
tej liczbie gen Kon*r;:ew«kifcg:>l »g£c. Sosn-

k i ^ r l a gl r RnkflTkfiun f̂tfilk p ! v* 1 LONDYN, 24.X  (Pat) Torrado, które przeszło nad Londynem w poniedziałek 
5 o  nułt Beka’ i w iehf lanych ’ ! wicczcrem wysządrlło więcej szkód, Niżeli przypuszczano w pierwszej chwili. W jednej 
-  ora, pułk. tteka i^wieiu lanycn. dzielnicy wysokość szkód wynosi około 20 tysięcy funtów szterlingów

Niesamowity wypadek.
Duch w starostwie łódzkim.

Warszawski „Kurier P oranny" donosi z Łodzi:
„D zisiejszej nocy posterunkowy policji pełniący służbę w starostwie łódakiem 

przy ul. Piotrkow skiej 100 zauważył w pew nej chwili Idącego korytarzem urzęd­
nika starostwa Zahorańskiego. który wszedł do gabinetu starosty. P o pewnym 
czasie światło w gabinecie tym zgąrło, lecz Zahorańskf z pokoju nie wyszedł. 
Rano w gabinecie nie znaleziono nikogo. Dzis nsdszedf do starosty meldunek, że 
Zuhorański zm arł tej nocy w m iejscowości odległej o kilka kilom etrów  od Łodzi. 
Przedtem  posterunkowy niezwłocznie opowiedział staroście Rżewskiem u o po-

Skutki huraganu ned Londynem.

P o t ó W e  Kom W i t o m  M o j a  lO -tlolotlo 
H ie fs d lig l i i i l .

W dniu 23 b. m. odbyło się w Urzę­
dzie Wojewódzkim pod przewodnictwem 
prezydenta miasts p Folejew3kiego trzecie 
koleiae zebrmie Wykonawczego Komitetu 
Obchodu święta Niepodległości w Wilnie. 
Na posiedzeniu tem złożyły s p r a w ia n ia  
z dotychczas poczyni-o-ych przygotowań 
poszczególne sekcje Komitetu. W dyskusji 
nad sprawozdaniami ustalono ostatecznie 
szereg szczegółów obchodu zarówno w 
dniu 10-go iak i ii-g o  listopada, dzięki 
czemu człkowiiy progrsm uroczystości prze­
dłożony zostawię na cgólneni zebraniu Ko- 
n lieta Orga.-iizacyjt.ago i po przyjęciu go 
podany -aw em u do wiądon ośc; publicznej

W.eszcf upalony zost ł teksi odezwy 
w sprawie sposobów uczczenia Święta, z 
którą Komitet Wykonawczy zwróci się do 
społeczeństwa, oraz tekst drugiej odezwy 
onuwisjącej doniosłość Dziesiątej Roczni­
cy Wskrzeszenia Państwowości Polskiej.

Nowa katastrofa budowlana,
EZYM. 2 3 .X . A .T .E , D m : s i ą  l J.talty o k atastrcfi ■ bu ' -w lanej, k óra  -y d  irzył< s ’ę w 

m h jsco n o ścl La Valetta. Dach noircbudaiąccj ? if  kawiarni ru nął, cztery osoby ponisły śmierć 
j na m iejs-u  a 29 odniosło cięższe lub lżejsze obrażenia.

Z P M  M i e l i .
Ł O T W A .  

Balodis jedzie do Tallina.
RYGA, 24.X. (Ał:) .  Minister spraw 

zdgra-ticznych Łotwy Balodis na początku 
listopada wyjeźdź,; do Tallina, gdzie odbę­
dzie konferencję z estońskim ministrem 
spraw zagranicznych Rrbanem.

Nowy sejm łotewski zbiera się 
6-go listopada.

RYGA, 2 4 X  (Ate). Pierwsze posie­
dzenie nowego sejmu łotewskiego odbęd-ie 
się 6 go listopsda. Sprawa ułworzeuia not 
wego rZądu i:ie posuręia się dotychczas 
naprzód. Prawdopodobnem j ist, że u steru 
pozostanie rząd koalicyjny, odpowiadający 
obecn m a.

Poi? P. Prtofi Mmiiliiej.
Wyjazd do Zakopanego.

KRAKÓW , 24-X. (Pat). DUŚ o g. 8 
m. 30 Pan Prezydent Rzeczyoospoiilej “fraz 
z otoczeniem odjechał automobliem  do 
Zakopanego, gdzie będzie obecny na uro­
czystości otwarcia ssnrtorjurn wojsko­
wego.

O gedz. 8 m. 55 przejechał P&n Pre­
zydent Rzeczpospolite! przez Mogił sny, 
gdzie na prośbę miejscowego zsiędz* ica- 
i* nika wstąpił na krótką chwilę do koś­
cioła. Licznie zebrana publiczność witała 
Pana Prezydenta wszędzie po drodze przy 
bramach tryutrfalcycb.

O g. 9 m: 30 Pan Prezydent przybył 
do Myślenic, gdzie również został powita­
ny owacyjnie.

Pan Prezydent na poświęceniu 
sanatorjum wojskowego Im. J ó ­

zefa Fiłsudskiego.
ZAKOPANE. 24. X . (Pat.) W dniu 

dzisiejszym poraź p*erwszy witało Poghah 
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, który 
przybył nz uroczyste poświęcenie sanato 
ijum wojskowego imienia Józefa Piłsud­
skiego w Kościeliskach pod Zakopanem

Na giinicy Zakopanego przy bramie 
tryumfalnej oczekiwali Pana Prezydenta 
wojewoda krakow ski Darowski, generalicja 
z generałami Rounpertem, Konarzewskim, 
Dreszerem i Wróblewskim na czele, orga 
nizacje oraz miejscowa ludność. Przejeż­
dżającemu Panu Prezydentowi1 zgotowano 
serdeczną owacje. Pizemówiania wygłosili 
generał Rouppert, imieniem gminy komi­
sarz Pietkiewicz oraz imieniem ludności 
góralskiej Aleksander Przetokowski z Biaiej.

Następnie orsz*K Pana Prezydenta 
wyruszył w stronę Zakopanego, przyczem

Iicinie zgromadzona wzdiuż ulic publicz­
ność gorąco witała Pana Prezydenta.

Na granicy gminy kościeliskiej ocze­
kiwała Pana Prezydenta m*ejscowa rada 
gminna z wójtem na czele. Po krótkim 
odpoczynku Pan Prezydent wyszedł przed 
dwo-ek i przeszedł urzed kompanją hono­
rową strzelców podhalańskich i przed przy­
byłem! na powitanie osobami wojskowemi 
i cywilnami, poczem nastąpiło poświęcenie 
budynku, którego dokonał ks. biskup Gall, 
wygłaszając przemówienie o opiece nad 
chorymi żołnierzami.

Następnie aWiudzono sanatorjum, po­
czem odbyło się śniadanie, na którem 
ryygłosił m. in. wice minister generał Ko ­
narzewski przemówienie na cześć Pana 
Prezydenta i na c^eść Marszałka Józefa 
Piłsudskiego, ctórpgo imieniem nazwano 
sanatorjum wojskowe. Po śniadaniu Pan 
Prezydent wyjechał z nowrotem do Zako­
panego, gdzie w sali hotelu Morskiego Oka 
przyjął hołd ludnoścf, poczem odjechał 
wraz ze świtą do Krakowa.

Pow rót z Zakopanego I odjazd 
do Warszuwy.

KRAKÓW, 2 4 -X. (Pat). Na pięknie 
udekorowanym krakowskiem peronie zebra­
li się na powitanie Pana Prezydenta przed­
stawiciele władr, miasta, wojskowości i li- 
c«n? publiczność, oraz ustawiła się kom­
pania honorowa 20 p. p. z orkiestrą Pan 
Prezydent zaszczycił dłuższą rozmową w 
w&gonie reprezentantów władz rządowych, 
miejskich i wojskowości. Pani generałowa 
W-óblswska wręczyła małżonce Pana Pre­
zydenta bukiet kwiatów.

W chwili odjazdu pociągu o g. 8 
m. 22 orkiestra odegrała hymn państwowy, 
a licznie zebrana publiczność żegasłu P a­
na prezydenta żywiołołowerri okrzykami, 
niech żyje.

W miarę zbliżania się 'i«ty wyborów walka 
staje c  ę coi az gorętsza "  obu obozach wal­
czących. tak pod i  akizm Hoovera jak i pod zn; ■ 
kiem Smitha, obwieszcza się ju t zwycięstwo i 
Srom- przeciwnika położonego jakoby na obie 
łopatki.

N«g£ó4 jadnak, odsuwając na stronę bluff 
przedwyborczy i niaunikniore w takich razach 
im ch w a łk i należy prayznać, iż kandydatura Al. 
c mitba zy .cała obecnie większe szanse, niż te 
j«kich się spodziewano z początku- M ofoa już 
dziś stwicrdiic b t ;  przesady, te  szanse obu kan­
dydatów do fotela pn;zydeftckiego wyrównały się 
tak, iż dem< kraci R a ją  tyleż danych na wprowa­
dzenie doPiałego Domu Sm itha co republikanie 
Hoovera. %

U wstępu kampanii wyborczej wydawało 
się, iż szcsąScie będue raczej sprzyjać H. Hoovc 
rowi, za którym stsła administracja obecna, wiel­
kie organizacje przemyrłowe, trusty z całą ich 
potęga finansową, wreszcie wpływ CooIidse‘a któ­
ry fory to wał j wn*e Hoovera

Tak wiec minister handlu có g łs ię  spodl e- 
waC łatwego zv*5 ciąstwa. Ale Hoover, ceniony 
i Swtatny adiniristrator. finansista, organizator 
n e cieszy się w szers:vch kołach taką popular 
n śrią, jak Alfred Smith, nie ma też jego łatwej 
wymowy i elokwencji, ł rafiającej do serca i u- 
mysłu „człowieka z ulicy*. Pozafem ma Hoover 
przeriw-zo sol’*e częśC farmę;ów niezadc woloaych 
z polityki Coolidge'a, ora; a itipronibiejonistów 
Którzy chdeliby meSĆ bill o zakazie konsumeji 
I predt kcji alko..o'u.

Hoorer nie może skutecznie wakzyć z an- 
tiprohioicjomstami jesi bowiem związany z t. 7 r. 
„antisaloon LŁagua*, która da;e mu swe poparcie 
pod warunkiem utrzymania sts.us qun. A Liga ra 
posiada ogromne wptywy w S?an*cb Wschodnich 
dzięki metodystom A właćnit 1 v Stanach Wschod- 
i ch—w Massuchusetts, New Yor^, New Jersey, 
Connecticut sporo wyborców reouolikanów opo­
wiada się za uchyleaieit biflu prohibicyjnegn W 
s-vej ostatrdej mowie w Bostonie wypowiedział się 
Honyer, j ko przeciwnik umorzenia długów wo­
jennych Europy, a&kolwieic przyznał, że prywat­
ne instytucie bankowe amarykafiskie mogą udzie­
lać pożvczk! l-rsjora europeiskiui. Równir* w sto­
sunku do Ligi Narodów podtrzymuje H oov;r ka­
techizm republikanów—niamieszanin się w sprawy 
Europy.

Program Smitha Jest o wiele elastyczniej­
szy. Smith nfe odrzuca w zasadzie kontaktu i 
współpracy z Europą w myśl zasad Wilsona, któ­
rego jest gorącym wyzmiwcą i wielbieniem. W 
kwestji długów europejskich Smith zachowuje 
dewną rezerwę, daje jrdnak do poznania, iż pew- 
■r ustępitwa nie są niemożliwe. W kwestji celnej 
Smith, jak również partia demokratyczna, ni u 
trzyma lic  rygorystycznych repuł prohiblcyjnych 
i protekcyjnych, uwatajac, iż przemysł Stm ow  
jest dof silny, by móc konkurować korzystnie z 
keżdyn innym.

Tek się przedstawiają zasadnicze różnice, 
dziolace obecr.le oba cbczyf walcząca o zdobycie 
Biateyo Domu dla s*.ego kandydata, je s t  m c ? ą  
możliwą, a nawtt prawdnp.odobną, iż z chwilą gdy 
Al. Smith siądzie nt fotelu prezydenckim program 
partji demokratycznej i je j praktyka stsną się 
baidziej elastyczne. O tem, zerówno jaK o nie­
ustępliwości rcDublikanów zadecyduje wynik wy­
borów.

Z j n l  l i t t r a w  P s ls k ii l  w  Wilnie.
Przygotowania do ziazdti delegatów 

związków literackich w Wilnie, który od 
będzie się w dniach od 1 go do'4-go li­
stopad* r. b., są w pełitym biegu Dotych­
czas zgłosiio udział w zjeździ? około 20 
pisarzy z poza Wilna, m. in. Wacław Sie­
roszewski, prezes P, E. b .Ciubu Ferdy­
nand Goetel, Stanisławcwslwo Mlłaszew- 
scy, Zygmunt Kisielewski, W acłar Grwbiń- 
ski, Jan  Lechoń, Józef J  .diicz, G;,isp Ort- 
wrin, Jan Wiktor, Emil Zegadłowicz, Karol 
Ludwik Koniński, Edwin Jędrkiewicz.

W pierwszym dniu odbędzie się na­
bożeństwo, otwarcie zjazdu w murach Uni­
wersytetu i przyięcie w gronie koleżeń- 
skiem. Dwa następne dni poświęcone będą 
obradom, zwiedzaniu miasta, wycieczce do 
Trok oraz towarzyskiemu zetknięcia ze 
społeczeństwem wileńskim. Czw*rtego dfla, 
w niedzielę, pisarze wystąpią wsoóinie w 
Reducie w południe z Aksdemją Mickiewi­
czowską, ktCrej szczegóły ogłoszone będę 
w najbliższych dniach

OsoDy, interesujące się programem 
zjazdu, mogą otrzymywać informacje co­
dziennie od 10 — 12 w Oddziale Sztuki 
(ul Magdaleny 2, tel. 7) u p. T  Łopalew- 
Lsiego.

Popierajcie L!gq 
Morską i R^sezrą!

Sport i s p o r M  ip Polsce.
1.500 organizacyj  —  500.000 amatorów.

Zwycięstwo naszej znakomite1 dysko- 
bolki H. K^-nocackiej na Olimpjfdsie Am­
sterdamskiej ożywiło zainteresowania spor­
tem w Poi3ce. T o  też niema tjgodnia, że 
by nie słyszało się o powstawaniu zorga­
nizowanych grup, poświęcających się tei, 
czy innej dziedzinie sportu Przejrzyjmy 
koleino stan sportu w Polsce w obecnej 
cnwili. A więc atletyka. Organizacje, upra 
wdające atletykę, zgrupowane są w Polskim 
Związku Towarzystw Atletycznych, który 
gromadzi p r z e s z ł o  20 organizacyj
tego rotizaju, licząc do 2.000 człon­
ków, głównie na Górnym Śląsku, gazie z 
zamiłowaniem uprawiana iest ciężka atle­
tyka. Automobilizm nie liczy wielu zwolen­
ników w Polsce. Automobilklub polski nie 
uwrża siebie za organizacje sportowa, lecz 
towarzyską, m im r, że cojroesnfe wykazuję 
się wcale pięknemi imprezami sporlowersi, 
Trochę lepiej jest z boksem, który ao Pol­
ski wprowadził Polak z Ameryki, major
BUcerkiewicz, w r 1921 i 1922. Organiza­
cją centralną boksu jest Polski Związek
Bokserski, gromadzący około 50 grup

bo?'serów z Górnym Śląskiem na czele, 
z przeszło I 500 członkami.

Pięknie zato w Polsce reprezentuje 
sie gimnastyka, która na *erenie mlędzyna* 
rodowjm nis rnalo przysporzyła Polsce 
chwały. Powi luźnemi grupami gimnastycz­
nymi w tej dzJedz?nie rozwija działal­
ność, przeiewszystkiem „Sokół", li­
czący o so ło  800 gniazd z przeszło 100 000 
członków. Pozat^m erynny jest „Sokół* 
zagranicą: w*. Francji około 20 000, w 
Niemczech 5.U00, w Balgji 560, w Czecho­
słowacji tyleż, wreszcie w Stanach Zjedno­
czonych «koło 20 000. Około 100 orga ni 
zacyj gimnastyczny h grupuje się w Ży­
dowskim Związku Towarzystw Gimnastycz­
nych i Sportowych z przeszło 50.000 
członków. Hocfcey na Iodpfa jest jeszcze u 
nas sportem mało popularnym. Uprawia go 
kilkanaście zaledwie mało licznych klubów, 
które jednak stale rozwijają się. Sport jeź­
dziecki. którym tak wsławiliśmy się na 
świecle dopiero w ostatnich czasach docze­
k a ł‘się organizacji centralnej, do której 
we??!o kilkanaście zespołów z różnych oko­
lic Polski Brak takiej organizacji centralnej 
sportu jeździeckiego przez długi czas nie 
pozwalał ca  orgsnizowanie zawodów o 
mistrzostwo Polski.

Sport czysto kooiecy, mimo, że właś­

nie kobieta zasłynęła na Olimpiadzie, znaj­
duje się u nas w powijakach. Właściwie 
czysto kobiece kluby istnieją tylko w War­
szawie i Kaliszu (wiorUrski), risszta kobiet 
sportsmenek znajduje się w klubach mie­
szanych, uprawiających lekkcj atletykę, 
szermierkę, jazdę konną, narciarstwo, łyż 
wiarstwo, wioślarstwo, pływanie, lawn-ten- 
nis I t. d.

Kolarstwo ma powo .lżenie. Liczy ono 
około 70 licznych organizacyj, g on;adtą- 
cych do 10.000 miłośników, skupionych w 
Pi lskim Związku Towarzystw Kolarskich. 
Tennis posiadł, do 25 k! ibów, pozatem 
kilkadżiesiąt sekcyj p f e  lóżnych klubach 
sportowych. Można naliczyć w PpJsce do 
4.000 zorganizowanych tennistów. Polski 
Związek Lekkoatletyczny, centrala sportu 
lekkoatletycznego w Polsce, gromadzi, po­
dzielony orfitaizscyjnie na 8 okręgów, do 
200 organizacyj sportu lekkoatletycznego, 
mających w swych szereguch do 10.000 
amatorów lekkoatletyki w różnych czę­
ściach państwa. Lotnictwo ri?  Jest jeszcze 
w Polsce sportem pc pularcyna, M-iroy 
wprawdzie swój Polski Aerci-KluD, należą­
cy de Międzynarodowej Federacji Lotni­
czej, ale o szerokiej ’ popularyzacji lotni­
ctwa jako sportu mowy jeszcze być nie 
może. Łyżwia, stwo posiada zaledwie oko

ło 10 organizącyj z niecałym tysiącem 
członków zorgninteowanych, t*k samo zre- 
ssfą jak sport łodzi motorowych, rozwi­
nięty rspanfale zagranicą, z u nas trakto- 
Wfcr.y raczej ubocznią przes kilkanaście klu­
bów wieślerskich tak, że nieuiL Mo go re­
prezentować w organizacji międzynarodo­
wej. Myślistwo wygląda nienajgerzej. Jest 
w Polsce do 100 towarzystw myśliwskich, 
gromadzących do 5.000 członków, repre­
zentowanych przez Centi. Związek Pol­
skich Stowarzyszeń łowieckich. Narciarstwo 
z nątuty rzeczy skoncentrowało się w o- 
kolicach kiaju, nadających się dla t<*go 
sprrtu. T c  tez organizacje narciarskie w 
ilości około 30, mających do 2 000 człon­
ków, oddających się zresztą i innym spor­
tom, Któż z nas z lat młodzieńczych nie 
paiaięia palanta. Ten piękny sport, który 
zdawało sic już ginie, wsLrzeszonc na 
Górnym Śląsku, gdzie istaieje Polski Zwią­
zek Palanta i Gier Ruchowych, mający w 
swem gronie 56 towarzystw z 10.000 człon­
kami. Sport piłki koszykowej traktowany 
iest jeszcze dowolnie, niema swojej orga­
nizacji, ani opracowanych regulaminowo 
zasad. Piłka nożna k óluje. Do Polskiego 
Związku Piłki nożnej zgłosiło się około 
oOO klubów 7. przeszło 25.00u graczami. 
Kluby posiadają około 200 boisk oparka-

nfonych, a pędniku miejskiego od zawo­
dów opłacają około mfljon złotych. Pły­
waniu poświęca się systematycznie około 
40 organizacyj’, mijących do 1 500 człon 
ków. Cyfrowo najpoważniej przedstawia się 
sport strzelecki, liczący do 20 organizacyj 
masowych, posiadających do 200.000 c;ł^a- 
ków. Szermieika w około 15 organizacja h 
liczy do 1.50C zwolenników, a turystyka 
około 20 orga aiza tyj z 40.000. Wreszcie 
wioślarstwo. Polski Związek Wioślarski ma 
zarejestrowanych do 30 towarzystw wio­
ślarskich z około 12.000 członkami.

Przejrzeliśmy cyfrowo wszystkie dzie­
dziny sportu, uprawianego w Polsce. U- 
względniaiąc fakt, źe szereg organizacyj 
sportowych chadza luzem, nie należąc do 
zrzeszeń, można stwierdzić, że w Polsce 
mamy do 1.500 grup, uprawiających stale 
i systematycznie tę, czy inną dziedzinę 
sportu, a Iiccących łącznie do 500.000 
członków. Zważmy jednak, że niektórzy z 
nicn, właściwie poważny odsetek, nie za- 
d^walnlają się nprawnieniem jednej dzte 
dżiny sportu, a czynni są w wielu. Jeżeli 
to uwzględnłmy, to wypadnie, źe w F olsce 
sportem zajmuje się, naprawdę, do 300.000 
osób najwyżej, a więc odsetek b mały: 
zaledwie 1 proc. zaludnienia kraju.

P .
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Zycie gospoda rcze.
Drzewo w rc ko waniach polsko * niemieckich.

Wobec zbliżającego i ę  terminu wy­
gaśnięcia prowizorjam drzewnego z Niem­
cami (5 gruania 1928 r.) nabieif szcze­
gólnej sktu.fności sprawa uregulowania 
stosunków polsko niemieckich w zakresie 
onrotu drzewnego. W związku z tą spra­
wą jak donosiliśmy odbywała się w Min. 
Przem. i Handlu konferencja, w której 
wzięli udzitł liczni przedstawiciele prze­
mysłu drzewrego całej Polaki i W. M. 
Gdańska.

Zgodnie ze stanowiskiem Rady Na* 
czelnej związków drzewnych — wysunięto 
jednomyślny postu'at, aby w [przyszłym u- 
kładzie polsko-niemieckim stawki niemiec- 
1 ich cel przywozowych na materiały tarte 
i wyroby z drzewa obniżono do poziomu, 
któryby wytworom naszego przemysłu 
drzewnego umożliwił konkurencję ca  ryn­
ku niemieckim, W odniesieniu do eksnor* 
tu materjsłów tartych (poz. 76 niemieckiej 
taryfy celnej) ustalono zgodoir, że obecna 
stawka niemieckiego cła przywozo vego 
(1 Mk. od 100 kg. — niewspółmiernie wy­
soka w stosunku do przeciętnej ceny jed­
nostkowej tarcicy, winna być zredukowana 
da poziomu 0.40 Mk. od 100 kg., przy- 
czcm należy dążyć do jednoczesnego usta­
lenia atosa&ku niemieckich ceł przywozo­
wych p.a drewno nie obrobione do nie­
mieckich ceł przywozowych na drewno nie 
obrobione do niemieckich ceł przywozo­
wych na tarcicę według relacji 1:3, która 
odpowiada przeciętnemu stosunkowi cen 
jed nerko sych odnośnych materiałów.

Zsr^aczony postulat, posiadający d!a 
polsK iego przemysłu drzewnego znaczenie 
zasadnicze, winien być uwzględniony nie- 
zależufe od tego, czy sprawa obrotu drzew­
nego zostachi uregulowana w sposób defi­
nitywny w ramach traktatu handlowego, 
czy też —  tytułem prowisorjum w przedłu

Wieści I obrazki z kraju.
żonym na zmienionych warunkach — no­
wym układzie tymczasowym. Wobec trua 
ności, jazie w bieżącej fazie rokowań 
nastręcza sprawa rawarcia definitywnego 
układu handlowego z Niemcami, uczesłai- 
cy konferencji wzięli pod uw Egę możliwość 
odnowienia prowizorium, przyczem wysu­
nięto zgodnie żądanie uchylenia przez 
Niemcy wszelkich zakazów (zakaz przywo­
zu dykt, i tornierów i deseczek posadzko­
wych) i ograniczeń (kontyngent na przy­
wóz tarcicy), tamujących swobodę wywozu 
naszych materiałów drzewnych na rynek 
niemiecki.

Gdyby wbrew temu żądaniu, Niemcy 
nie chciały się zgodzić na obustronne przy­
jęcie zasady wolnego obrotu towarowego 
w zakresie materiałów drzewnych, należy 
się od nich domagać wydatnego podwyż­
szenia kontyngentu rocznego na przywóz 
materjałów tartych (obecnie 1.250,000 m.3) 
i jednoczesnego wprowadzenia kontyngentu 
na przywóz dykt, fornierów i deseczek po­
sadzkowych w łącznej wysokości niemniej - 
szej niż 50.000 m.3 W razie jednak utrzy­
mania przez Niemcy zasady kontyngertr 
#.jnia przywozu Konferencja wynowiedciała 

się za tern, aby Rząd Pol si skontyngen- 
towai w odpowiednim stosunku wywóz 
drewna nieobrobionego do Niemiec.

W wypadku odrzucenia przez Niemcy 
minimalnych żądań z naszej strony —  na­
leżałoby, wedle zgodnej opinii sfer zainter »- 
sowanych, wprowadzić p^wne zarządzenia, 
któreby naszemu przemysłowi drzewnemu 
zapewniły możność tańszego w stosunku 
ao Konkurentów niemieckich — zaopatrze­
nia się w surowiec drzewny (wysokie opła­
ty wywozowe, względnie zakaz wywozu 
drewna Bie>. broMonego )
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KRONIKA WJL.-TROCKA.
— Wielki polar w m ajątku Państw B u.ku !

Holnego. W nocy z 22 na 23 b. r., w folw. Biała !
Woda, gm Rukojńsuiej, pow. wileńsko trockiego, 
należącym do B u,ku Rolnego w Wilnie wybuchł 
pożar, który s tra c ił stod oli i tegoroczne zbiory 
dzierżawcy Franciszka Kieżunia. Ogólne straty 
wynoszą około 30,000 zł. Wypadków z ludźmi nie 
było. Śledztwo w toku.

— Sam obójstw o um ysłow o-chorego. W 
skutek własnej nieostrożności otru> się nieustalo­
ną trucizną umysłowo-chory Antoni Stasiło mie­
szkaniec wsi S tis iły  gmiuy sokcznickiej.

KRONIKA OSZMIAŃSKA.
— Tajem nicze unikniecie ładunku wieprzy 

rvra-, z woźnicą. W driu 22 b, m., Janina L e i-  
kowska, Zair w m ku Gudogaje, pcw. osimlań- 
skiego, zameldowała w Wydziale Sl. w Wilnie, że 
w dniu 19 b. m., wynajęła Juljana Kowalskiego, 
m-ca wsi Stemp, iwszczytna, gm. n iu ń sk ie j d o* 
odwie-.ienia do Wilna 4 wieprzy zabitych. K iwa- Z  r U u . i A N I t Z A .  
iewski do dz,S dnia dr Wilna nie przyjechał, tak 
również żona lego oświadczyła, że nie powrócił 
do domu.

— Kradzież koni. We wsi Weńniki gminy 
solskiej z niezamkniętej stajni skradziono 3 ko­
nie będąc* włssnoScią Jan? Staszkiewicza i Anto­
niego ?obaka.

m iorskiej znalazł w lesic karabin i manipulują 
nim spowodował wystrzał. Kuia trafiła mu w 
brzuch, wskutek czego Pietkiewicz zmarł.

KRONIKA STGŁPECKA.
— Przytom ny m aszynista. Onegdaj na sta­

cji S*nłpce omal niedoszło do katastrof? kolejo­
wej W pociągu bolszewickim zdążającym z N t-  
uorełoje do S to ‘eców tu t przed stacją z nlewj u -  
Sniouych narazie przvczyi w jednym z środko­
wych wagonów zerwały się spoidła. N i szetesoe  
w porę corjentował się maszynista i i atrzymał 
pociąg.

KRONIKA WCŁOŻYŃSKA.
— Wybory do gmin żydowskich. W powie­

cie wołoiyńskim Odbyły się onegdaj wybory do 
żydowskich gmin wyż amo ych. Większość man­
datów zdobyli sjom ści

KRONIKA KRAJOWA.
— Fr^ed wyborami d« Izny Prze­

mysłowo-Handlowej. Onegdaj minął ter­
min składania list kandydatów do Izby 
Przemysłowo-Handlowej. Zgłoszono tylko 
jedną listę Bloku polsko - żydowskiego. 
Upraszcza to znacznie sprawę wyborów 
wszystkie głosy siłą rzeczy padną na listę 
Bloku Polacy i Żydzi uzgodnili kolejność 
kandydatur i miejsca nieparzyste otrzyma­
li Polscy, parzyste zaś Żydzi. Na liście ku­
pieckiej na pie-szem miejscu figuruie p. Ru- 
ciński, na drugiem p. Załkind. Na liście 
drobnych kupców na pierwszem miejscu 
p. Profic na drugiem p. Kroszkin.

Na liście przemysłowców na plerw- 
srem miejscu figuruje p Bohdanowicz na 
drugiem zaś n. Gordon.

Jednocześnie dowiadujemy się że dzls 
zbiera się Główna Komisja Wyborcza, 
która poweźmie decyzję w sprawie wytwo­
rzonej sytuacji.

— Regulacje biegu W ilji. W tych 
dniach W lefiska Dyrekcja Dróg Wodnych 
przystąpiła do regulacji koryta rzeki Wilji 
w okolicach mostu Zielonego.

W miejscu tern do dna rzeki są pow­
bijane pale. na których niegdyś znajdował 
się most drewniany. Pale te dość wysokie, 
tak iź wierzchołkami dostają prawie poziomu 
wody, przeszkadzają w żegludze, a przt- 
dewszystkiem są groźnem niebezpieczeń­
stwem przy spławie tratw.

Dyrekcja Dróg Wodnych prowadzi 
pracę nad wyciągnięciem tych pali.

Prace te zostaną w najbliższym cza­
sie ukończone.

—  Walka x konsum pcją wyrobów 
obcych. J sk s ę dowiadujemy, Miatsteistwo 
Sprsw Wewnętrznych zatwierdziło ostatnio 
statut Ligi do walki z konsumpcją wyro­
bów obcvch.

Podług łt, tntu nowopowstała organi­
zacją oostswiła sobie za cel uświadomienie 
społeczeństwa polskiego, że można się g«- 
sooaarc. o ooyć bez imoortu z zagranicy. 
Liga jednocześnie dąiyć będzie do popra­
wienia ujemnego bilansu handlowego, jak 
również bilansu płatniczego w drodze za­
chęcania szerokich sfer społeczeństwa do 
nabywania wyłączcie wyrobów krajowych 
oraz do powstrzymywania się od kupna 
towarów w kraju niewyrabianych.

Myśl powołania d» życia Lfgi pocho­
dzi z kół polskiej młodzieży akademickiej.

Z CAŁEJ POLSKI.
—  Ko- kurs n ief ności w 1920 roku. 

Centralny Związek Kótck Rolniczych przy­
stępuje w r. b. do zorganizowania ns tere­
nie Fermv Rąbków konkursu nleścośd kur.

1) Konkurs rozpocznie się dnia 1/1 
1929 r. Mrwzć będzie do dnia 1/1 1930 r.

2) Zgłoszenia na udział w konkursie 
przyjmowane będą do dnia 1/XII 1928 r. 
Skierowywane winny być bezpośrednio do 
Zarządu Fermy Rębków poczta Gsrwolia, 
skrżynka pocztowa 16.

3) Zgłoszone na konaurs kury muszą 
być pi zesłane Jo  driia 15/XiI 1928 r. poa 
adresem: D a Zarządu Fermy Rębków, st. 
kol, Garwolin.

4) Na konkurs przyjmowane będą wy­
łącznie kury zielononóżki kuropatwianc, 
pochodzące z tegorocznych wylęgów.

5) Gniazdo w czasie trwania konkursu 
nie może być wyceftne przez właściciela.

6) Każdy z uczsctników fcenkumi tp.u - 
si zgłosić srn i r e  gniazdo, t. zn. 4 kary, 
z których jedna będzie traktowana ja^o 
zapatowa, by w razie choroby lub padnie 
cia jednei z 3 sztuk, właściciel gniazda, 
mógł pozosiać na równych prawach z 
innymi.

7) Za udział w konkursio hodowes. 
I płaci 10 zł. za gniazdo przy zgłoszeniu.

8) Kury zgłoszone do konkursu, iy- 
i wionę będą na koszt Fermy. Ja ja  zniesione 
jw  czssle trwania konkursu są własnością

Fermy.
9) Kury przesłane na koakur? muszą 

być bezwzględnie zdrowe. Gniazd?, w któ 
rych choćby poszczególne miałyby wygląd 
chory, lub zaratoae były ayfierytem, zosta­
ną odesłane z powrotem.

10) Kury zawszone 1 z wapniakiem 
nie będą również przyjęte na konkurs.

11) Z sztuki padłt w czasie trwania 
konkuiSH, Ferma Rębków odszkodowań ża­
dnych nie zwraca.

12) Koszt wysyłki gniazda na konkurs 
1 z porrotem  pokrywa właściciel gniasda.

13) Sprawozdania z wyników konkur­
su zamieszczane bę-Ją co miesiąc w „Pora­
dniku Gospodarstw Wiejskich". Ostateczne

| wyniki ogłoszone będą po ukończeniu kon­
kursu.

14) Gaiazda które wyróżnią się naj­
lepszą nieśnością, otrzymają nagrody ho­
norowe i pieniężne. Wszyscy uczestnicy 
konkursu-otrzymają żetony pamiątkowe.

15) Ustalony został następujący sy­
stem nagradzania za wyuiki konkursu:

a) nagrody za największą ogólną wa­
gę ja j zniesionych przez całe gniazdo,

b) nagrody za największą ilość jej 
zniesionych przez całe gniazdo;

c) za największą ilość jaj o przeciętni i 
wadze rue mniej 50 gr., zniesionych przez 
poszczególne sztuki; 1

d) za największą przeciętną wagą jsi 
przy nfeśności powyżej 100 sztuk; w kiż- 
dym dziale po 5 nagród,

Z ZAGRANICY.
Europejska konferencja w sprawie 

> oz.'łaau  j zdu.
WIEDEŃ, 24.X (Pat.) Na dzisiejszem 

[posiedzeniu konferencji uropejskiej w spra­
wie rozkłada jazdy wskaził przewodniczą - 
cy konferencji generalny dyrektor szwaj­
carskich kolti związkowych Eitor na wiel­
ką donio słość, jaką posiadają uchwrły i 
umowy tejże konferencji dla życis gospo­
darczego Europy. Obecnie obr*duje konte- 
rencia nad terminem wejścia w życie no 
wego rozkładu jazdu.

Giełaa warśzswska * a». 24, X  b r.

KRONIKA MOŁODECZAŃSKA.
— Straszne ikutki opilstwa. W dniu 10 

b. m- w odległości 300 mtr. od wsi Bojary, gm. 
Kraśne, zaalokiono na drodze zwłoki M ichiła So-

\ snowicza, m-ca wsi Bnjary, przyciśnięte przewró­
conym wozem. Przeproś idzonfe doehodzenie usta­
liło, i e  Sosnowicz w dniu tym powracał z Gród­
ka w etanie r'etrzeźwym i wzkutek nieostrożnej 
jazdy, spowodował przewrócenie się wozu, k tó­
rym został przygnieciony.

i KRONIKA DZIŚNiEŃSKA.
— Zdem jkow ai. e oszustów. Onegdaj wie- 

zo em wi wsi Snowki gminy pliskiej do miesz­
k a n ia  Michela Charu?ga wtargnęło 3 uzbrojonych 
'm ężczyzn, którzy podając s i ,  za «gentćw Dezpie-

cżeństwa chcieli ireszto'" u syna Charuzga, o s­
karżonego rzekomo o zabójstwo. F ze omi agenci 

. w rozmowie z Charuzgą zgoazili się ostatecznie na 
4 zatuszowanie sprawy zć pewn? sumę po odbiór, 
| której mieli zgłosić się dnia następne jo .  Charuz­

ga wyczuw ijąe szantaż powiadomił n rszystkiem 
s policję która urządziła zasadzkę i w chwHi gdy 
s jedan z oszustów przyszedł po pieniądze areszt, »- 

wała go.

KRONIKA BRASLAWSKA
— Ofiara w łaśn i] nieostrożności. Andrzej

j Pietkiewicz, mieszkaniec wsi Borsuczyzna. gminy

— k o n frr-n c ja  pojtko-sow iecka. Onegdaj 
na odcinku grznirtnym Rubleźewicze odbyła się 
polsko-sowiecki kouierencja psretytowa, która 
miała na celu zlikwidowanie zatargów wynikłyołi 
n? tle przesustek rolnych.

— Aresztownnie agitatorów . W ppbl iu  
Stachowszczyzny w rejon ir I wieńca zatrzymano 
5 osobrikói , o Jo  których są p cajjrzen is, te  
uprawiali a jitac ję  komunistyczną.

— Ujęcie ajentki kom unistycznej. Przed­
wczoraj na pograniczu polsko-scwieckiem w re je- 
me Rubieżowicz w chwili usiłowania nielegalnego 
przedostania się do Rosji sowieckiej zatrzymana 
została niejaka Chaja S. Rewizja ujawniła cały 
szereg kompromitujących dokumentów, stwlerdza-

j jących łączność zatrzymanej z mińskim G. P. U. 
i Zatrzymaną komunistkę przekazano do dyspozycji 
* władz ślsdczych.
] — W ysiedleah W ciągu ostatnich I, w  z

t r mu Rosji sowieckiej wysiedlono do Polski 12 
‘ osób.
( — Wysiedlenie robotnic rolnych. Na od­

cinku Krasne bolszewicy wysiedlili • jfn .sze  try- 
j torjum <̂ 0 osoby w tern 2 kobiety, króre były w 
; Rosji na robotach rolnych.

— Zatrz m an ie  przemytników. Ko<o Lipo­
wa zatrzymano 2 przemytników usiłujących prze­
dostać się do Litwy z transportem jedwabiu.

— UJęnia koniokradów—przemytników. O- 
n^gdai na p-gr-miczu lolsko - sowieckitm na c-1- 
cinku granicznym Filipowicze patrol K. O. P u 
ujął czteiech znanych na gruncie miejscowym 
koniokn dów, którzy pod os*oną nocy usiłowali 
przemycić przez granicę kilka sk atizic nycn koni.

I Bitiortsi SiiifUj
Sowiety popierają strajk w Łodzi

MIŃSK. 24. X (Kor. własna). Wzwią- 
zku t  sytuseją w Łodzi, sze~eg z*wodo- 
wrych organiyącyj row. wydało odezwy, 
wiywaiace do popierania atrtiku.

Z poścód nich Ea wyróżnienie zasłu­
guje odezwa Frezydjum Rady Związków 
Zawodowych Białorusi Sow. co urzędni­
ków i robotaiKÓw-

W odezwie »ei. strajk w Łudź! jest 
przedstiiwiony, jako pierwszy etap walki 
zorganizowanego proletariatu polskiego z 
polską partją komunistyczną na czele prze­
ciwko nurżunzjl I demokratycznym rządom*.

Oaezwa Dawoiuje do ‘ okazywania 
czynnej pomocy strajkującym przez zbie­
ranie składek i pomOc „m oralni*.

Akademjn umiejętność! w Mińsku.
MIŃSK. 24 X (Kor. własna). Zgod­

nie z postanowieniem rządu BFRR, dotych­
czasowy „Instytut białoruskiej kultury” 
(Inbielkult) w Mińsau ma być przemiano­
wany na Białoruską Akadsmję Umiejętności.

Nowa iinja kolejowa.
MIŃSK. 24. X . (Kor. własna) Z©" 

stała otwarta dln ruchu osobowego i to­
warowego nowowybudpwam iinja kolejo­
wa Nowo-Pielick— Czernlhów. Dotychczas 
komunikacja pomiędzy temi dwoma mia­
stami odbywała się dreg^ okólne

Dolsry
WALUTY.

DEWIZY:
8 ,8 9 -8 .8 7

. 357,45 356,55 
. 12 ,25-12,14
. ił,9 0 -  8,88
. 34,83V2—34,75 
. 171,56—171,13 
. 23 -> 35—23' ,711 
. 125 34—125.C3 

-6.71—46,55

hol and j a .....................................
L o s ź js

(orS
Par; i .......................................
Sr“8j»r;*.
Stokholm . . . .
W^disń ,
WłOCJT

Papiery procentowe: L. Z. i obligacje Ban­
ku Gosp. Kraj. i L, Z. Banku Rolnego 94. 8%  L. 
Z. T. K. Przem. Pobklego 89,2.5 — 8° 5o/° poży­
czka ho., .eisyjna 67. 5u/o to  jwersyjna kolejowa 
60,75. (?") dolarowa 85,25. 7%  stabilizacvjnn 9?. 
10%  kolejowa 102,56. 41/z%L. Z. iiem skie 49,25— 
48,00. 5 %  warsza f?skic 5 6 ,-5 5 ,7 5 . 8%  warszaw­
skie 69,25 — 08.50. 10% Radonia 7 2 ,5 0 -7 2 . 10% 
Siedlec 72.75—72,25

Akcje: Lank Handlowy 120. Polski 273,50 — 
173,25— *73,50 Zachodni 32,50, Spółe* Zarobko­
wych 80. Częstocice 52. Firley 63. Węgiei 99,25. 
Lilpop 39.50. Modrzejów 35,50 35. Ostrowiec 
serja B  113, Pafcw oz? 32,50—34. Rudzki 49, S ta­
rachow ic-45 75, Zieleniewski 152. Zawiercie 20 5C, 
Borkowski ló. Rektyfikacja warszawska 25.

Jan Bułhak
d R T Y F T A - F O T O G R A F .
jagiellońska 8, telćfon 968, przyjmuje 

( »io  1 - t  3431

ifiitji SoiiKkiei.
Rozłnm w partji komunistycznej.

MOSKWA 24.X  (kor- w f)  Ć.K- par­
tii komunistycznej Z. S S.R. wydrł odeewę 
do swojej moskiewskiej organizacji, w któ­
rej, nazywając członków tej organizacji 
n&ibardiiej wyp.-ÓŁ ewanemi bolszewikami, 
wzywa Ich do walki z prawą i lewą opo­
zycją powstałą, zdmił-m odezwy, na tle 
trudności gospodarczych Rosjf Sow.

Przygotowania do obchodu 11-tej 
rocznicy rewolucji bolszewickiej

MOSKWA, 24,X, (kor. własna) Zgod­
nie % postanowieniem rady komisarzy lu­
dowych, w całym związku republik so*?. 

i rocznica rewolucji bolszewickiej ma być 
J obchodzona w da 7 i 8 listopada b. r.

W programie projektowanych uroczy­
stości są m. in. przewidziane wielkie wiece, 
psrady demonstracyjne, bezpłatne widowi­
ska. we wszystkich teatrach, kinach sow. i 
t. d.

W przygotowywanych uroczystościach 
wybitny udział wezmą oddziały armj.' czer- 

? wonej.

Wzmożenie walki religijnej 
w Sowietach.

MOSKWA, 24,X, (kor. własna). Wła­
dze sow. sa poważnie zaniepokojone zna­
cznym wzrostem wpływów religijnych 
wśród ludności wiejskiej i miejskiej.

Poświęcone zaganleniom walki anty- 
religijnej specjalne pisma sow, konstatują 
niebywałe doiychczas rozpowrzechnienie 
nauki baptystów.

Po A n g lji do Ameryki
MOSKWA 24,X  (k o i . wł.). Rząd sow. 

zawarł umowę z jednym z najpowfcżniej- 
szy«h trustów amerykańskich — „Jenerał 
Electric Company" na prawo wyłącznego 
importu 1 ziopatrzenfa Związku Republik 
Sowieckich w« wszystkie przyrządy elek­
tryczne.

Sow. reform a rolna.
MC 3KWA 24 X . (Kor. własnaL W 

okręgu Siemfpoł&iyńskim na rozkaz władz 
30W. odbywa się w chwil! obecnej masowe 
odb!tri nie zien.i zamożnym tubylcom t. zw. 
„b^jom16. Po odebraniu ziemi f całego ma­
jątku wysiedla się opornych poza granice 
okręgu.

Barói iej przedsiębiorczy zbiegowie u- 
ciekiją z dobytkiem do sąsiedniego Tur­
kiestanu I nawet Persji. Niektórzy organi­
zują bandy i z brouią w ręku Biszczę co - 
wozfłożone na ich ziemiach gospodarstwa 
sowieckie.

Nowe sow. eksperymenty rolne.
MOSKWA. 24. X. (Kor własna). Od 

stosunkowo niedawnego cza iu władze sow. 
z? racają specjalną uwagę na tworzenie 
nowych komunistycznych gospodarstw rol-
rycb.

W skład tych gospodarstw wchodzą 
przeważnie oemobilizowani k rasn o arr’ejcy 
nie posiadający własnej ziemi.

Nowopowstałe komuny, po kilkaset 
osób w każdej, otrzymt^ą po kilka tysięcy 
ha zintii w okręgach stepowych i są hoj­
nie wyposażone w nowoczesny snrzęt rol­
niczy do trastorów włącznie.

Ostatnio w celu zwiększenia urodzaju

i i zra^^ejszeuia ilości pk użytków w nie­
których gub. zorganizowano t zw kolum­
ny traktorowe, które za pewną częlć przy­
szłego urodzaju obrabiają ziemię okolicz­
nych chłopów.

Skasowanie stopni w sz&ołach 
sowieckich.

MOSKWA. 24. X. (Kor. własna) 
2godnie z uchwałą naukowo-metodoiiczne- 
go komitetu ludowego komisarjstu ZSRR 
w sokołach sow, w niedalekiej przyszłości 
mają być zupełnie zniesione stoenie za- 
miast dotychczasowego, już skasowanego 
systemu oceny, zestad t wprowadzony no- 

|wy, który będzie pcUg^ł na zapisywiniu 
do specjalnej ks ęg? braków danego ucznia 
w odpowiedziach z poszczególnych przed­
miotów i wniosków na okazanie pomocy.

Księga taka ma brć dostępna do 
Yglądu przez każdego z uczul, który, jik  
to leży w intencji uchwalających, w ten 
sposób będzie mógł wytknięte mu braki 
usunąć.

Kpi. m  ire iiB D o w a ł z u i m i o  k o it ) -  
i n i w i i i a  ip iip  i i l t e j L

Jak  już w swoim czasie podawaliśmy przed 
tygodniem w pobliżu Kuprjariszek uległa katas­
trofie lotniczej przy lądowaniu awionetka o fice n  
szwajcarskiego kpt. pilota Wirtna. który w towa­
rzystwie p. Eriki Neuman podjął śmiałą próbę po­
bicia rekordu szybkości n i  tego rouzaju motorze. 
Trasa lotu m ian przebiegać na linji Stuttgard — 
Kowno, z powrotem dc Królewca — Stuttgard. 
Przypadkowa katastrofa, Jakiej ulegli iod Wilnem 
śmiali lotnicy, pokrzyżowała dalsze pliny. Kpt. 
Wirth zmuszony byt zwrócić się do fabryki w 
Stuttgardzie, gdzie iparat był skonstruowany o 
nad esłe jie  częćci potrzebnych do remontu awio- 
netki. Obecnie remont uszkodzonego aparatu zo­
stał ukończony i w dniu wczorajszym c  godz. 2-ej 
popoł. na lotnisku w Pórubanku kpt. Wirth w o- 
becnosci przedstawicieli władz miejscowych 1 li­
cznie zebranej publiczności odbył k ik a  próbnych 
lotów, dokonując jednocześnie kilka śmiałych ewo- 
lucyj powictrzaych.

ja k  się dowiadujemy, kpt. Wirth zrezygno­
wał z dalszego lotu i w dniu jutrzejszym opusz­
cza na swojej awionetce Wilno, udając się przez 
Warszawę do Stuttgardu.

Kronika telegraficzna.
■ Prym as Polski ke Kardynaf dr. Hlond 

w orodze do Rzymu przybył wczorai do Wiednia. 
Na dworcu powita* go prowincjał Salezjanów ks. 
Nioermayer, przedstawiciele miejscowego ducho­
wieństwa i władr oraz personel poselstwa pol­
skiego z posłem dr. Bade.cn. r *  czele, Dziś rano 
wyrusza r-.s. Prymas w dalszą arogę,

— Kougres k ler* ortodoksyjnego został 
otwrrty w Bukareszcie w ODecnośc! metropolity 
Hmo-U. Obecny na .congresie minister wyznań 
c świadczył, że kościół n usi pozostać p.zy pań- 
slwie. ° a  lis twe tyczy sobie daiszej współpracy z 
kościołem na przyszłość.

■= Agent reparacyjny. Parkei Gilbert opu­
ścił onegdaj wi je z jrem  Brukselę i wyj cha' do 
Berlina.

K R O N IK  A.
Czwartek

25
październ

QVHi Kryspina M. 
ju tro , Ewarysta.

Wsch-54 ło er 
£a  :ftó .  -
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gST TEO R O LO aiC Z R A .
—1*■ — wm   m i

-  Su* ii  c ien ia  nakład u M eteorologi­
cznego U. S B . z dr- 24.X . b. r . Ciśnienie 
irednie w milimetrach 765, Temperatura średnia 
+  7 opi dy. — Wiatr przeważający połudr'owy,

U w a g i :  Pochmurno- mgła, minimum +  5 
stop. Ci, mafisimum + 9  stop. C.

Tendencja barometryczna: wzrost ciśniecie

P R Z | P O W A .

— Wojewoda Wiliński wyjeźdź, ćo  W ar- 
ccawy. Jak się dowiadujemy w najbliższy piątek 
dnia 26 b. na wojewoda wileński p. Władysław 
Raczkkwicz uća się w sprawach służbowych dc 
Warszawy.

— wojewoda piaeprow adn k sp e k c ję  
robót publ czi ch. W dniu onegdajazym . wi 
jewoda wileński Władysław Raczkiewicr w towa­
rzystw^ dyrektora Robót Publicznych inż Siła- 
Nowickiego rozpoczął szereg cb j .dów, mających 
nn celu zbadanie staeu robót publicznych prowa­
dzonych w Wilnie oraz w najniższych OKohcach 
miasta. W pierwizym rzędnie p. wofew >da in- 
spekcionował roboty przy budowie s z n y  Wilno- 
Warszawi na odcinku podmiejskim

— Przyjazd do lYIina wycieczki podofice­
rów, Przedwczoraj w celach ki poznawczych przy­
była z Torunia do Wilna wyueczk? podoticerów

, tamtejszego korpusu w l.czbie 25 osób. Po uvtie- 
łzenlt miasta i zapoznaniu się z jego zabytkami, 

> zamiejscowi gościa podejmowani byli przez wi­
leńskie sfery wojskowe obiadem Wyjazd wyciecz­
ki nssfąpił w dniu wczorajszym w godzinach wie­
czorowych. j,

S P R A W Y  SZKO LN E.

— Przedszkole m iejskie. Dzięki inicjatywie 
Magistratu m. Wima wkrótce uruchomiona z a s ti-  
me przy ul. Ostrobramskiej 5 przeaszkole m iej­
skie dla dzieci w wieku od 3 do 6 lat. Opłan 
miesięczna wynosić będzie 5 zł od dziecka. Za­
pisy, poczynając ou du.a dzisi ijszego igłaszać na­
leży do Wydziaru Szkomego Magistratu w godzi­
nach od 11 do 1 popoł.

Przedszkole mi iścić będtie 70 dzieci.

— Posiedzenie Knm isji Techniczne|. W so­
botę 27 b m. w lokalu Magistrat: m. W Ina oa- 
będzie s:e posiedzenie miejskiej Komisji Tech 
nicznej Na rorządku dzie nym figuruie: 1) Spra­
wa źmi»ny jeźdni nz ul. Królewskiej. 5 .'prawa 
aokształcer.ia perronelr technicznegu. i)  Rozpa­
trzenie etatów ltiiejs Tego personelu technicznego

W O JSK O W A ,

— Dzi6 25 b. m do zebrań kontrolnych 
atają rezerwiści i posp jl'tacy , urodzeni w roku 
1 9 10, nazwiska których rozpoczynają się na E . F. 
Q, H I, j .  Jut, o zaś s:a ją  ci, nazwiska których 
rozpoczynr ją się nr D. K.

— Dodatkowa kom isla poborowa. W . 
środę 31 b, m. w lokalu przy ui Bazyljańskiej 2 
urzędować będzin dodatkowa komisja przeglądo­
wa dla wszystkich tych mężczyzn z. mieszKałycn 
stale na tei śnie m. Wilna, którzy z akichkolwiek- 
bądź powodów we właściwym ccasie zadość­
uczynili obowiązkowi stawienia się na komisję 
poborową.

Z PO C ZTV

— Wi trzymaniu kursów pocztow c-telegra-
fl jznych. Na mocy decyzji odnośnych władz cen­
tralnych wstrzymano, aż do odwołania urządzanie 
naukowych kursów poczto „.'-telegraficznych.

Praktykanci pojz.ow i bęną musiii* przygo­
towywać się ao egzaminu zawodowego z podręcz­
nika dostosowanego dc ich potrzeb, który ostat­
nio został wydany

R O gOTfM CZE.

-  Dalszy spadek bezrobocia.Podług ostatnich 
danych statystycznych, stan bezrobocia na tere­
nie m. Wilna przedstawia się w cyfrach następują­
cych: p-ncowników meialuw 'd, — 99; budo*1 la­
nych— 11ó; Innych wykwalifikowanych — 667; nie- 
wyk-yalifikCTanych — 828. robotników rolnycn — 
25 i pracowników um ysłorych -  511. Ogółem 
2308 bezroDotnycn. Lazuaczyć natęży, iź w po­
równaniu z tygodniem j oprzednim bezrobocie na 
terenie Wilna zmniejszyło się o 184 osoby.

— Sprawa zasiłków  dla bezrobcfnyuh ro ­
botników sezonowych. W poniedziałek 29 b. m. 
odbędzie się posiedzenie Zzr^ądu Obw. Biura 
Funduszu Bezrobocia. Na posiedzeniu tem roz­
patrzona zostanie sprawa uchylenia przepisów do­
tyczących sezonu m *.twego (od 15 grudnia do 15 
marca) dla lobotników sezonowych.

— Na iaidcL warunkach oootnicy fabryki 
„B ałty k 1* przystąpią do pracy. Jak się dowia u- 
jemy w dniu oneądajszyn Zw.ązek Pracowników 

t  emyi iu Chemicznego oadział w Wilnie, do 
ktorego \ n:hodzą roDOtn'cy wi!e6skiej fabryki kon­
serw ,  3ałtyk“ — zwrócił się do inspektora Pracy 
62 obwodu z pismem wyjewlająceir przyczynę 
strajku, który ogłosili7robotnicy frbryki .B a łty k *,
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Zw ąw k Pracjw nków  Przemysłu Chemicz­
nego oddział w Wilnie w piżmie powyżsiem o- 
świadczył, i ż robotnicy f-hryki powrócą doprter- 
wanej rrscy  pod następu ąc2mi warunkami:

1) wszyscy strrzy robotnicy fabryki „Bałtyk*- 
rostsną przez zarząd fabryki przyj ci z powrotem 
do pracy,

2) na przyszłość zwalnianie robotników 
fyl o w o  rozunreniu ze z *iązk :em,

3) podniesienia wynagrodzenia robotnikom 
wykwalifikowanym o 5C proc,, pozostałym zsS ro­
botnikom według ustalonej w tych wypadkach 
proporcji*

4) zniesienie kar pieniężnych i> przekro­
czenia.

Inspektorat Pracy po otrzymaniu pisma po­
wyższego ponownie do< tjm ie Croki w_ kierunku 
pojedpnnib pr*codav cóv z robotn.kami.

— W ypłatę zasiłków dl? be?> obotnych 
pracowników umysłowych W sobotę 27 b. m w 
gmachu R atjsza od pędzie się wypłata doraźnych 
pań twowych zasiłków ci la bezrcbotnych praco­
wników umysłowych za m-c październ k.

O PIE K A  SPOŁECZNA.

— Nowe sck-oęisko  dla .trr^ów, Z inicja­
tywy T-wa sw. Winrentego a Paulo uruchomia­
ny zesłał ostatnio w Jezozolimce pr/.ytułek dla 
bezrobotnych starców. Przytułek ten subsydlows- 
wany będzie przez miasto

ZE 2  WIĄZ- I STO  W A R I.

— Zatwierdzenie statutu Patronatu W ię­
ziennego W dniu wczorajszym odnośne w .m e 
administracyjne zaiwieraziły ststut P.:tronstu Wię­
ziennego w Wilnie.

Zadauiem Patronatu jest opieka nad wię­
źniami cpuszczającemi mury więzienne.

ł F BR A N iA i OD CZYTY,

— Najbliższe zebranie w Pol. T-w ie Prd- 
jatrycznem  W poniedziałek dni. 29 b. m. odbę- 
d ie się i gOaz. R wieczór w Kropi' Mleka (ul. 
W elo-i Nr só) naukom e posieazc le Wileńskiego 
Oddziału Po'sk tego 1 owerzystwa Pediatrycznego, 
z następującym poiządkien dziennym 1. Pokazy 
chory :h. 2) Prof dr W Jasiń iki: Komunikat w 
sprawie XIII zjazdu. 3. Di 5 . B g ński; O lecze­
niu gruźlicy antygenem metylowym. 4 . Dr L. Ba­
ranowski: Przyczynek do leczenia zapaleń płuc u 
niemowląt.

G olcie  mile widziąni.

Teatr 1 muzyka,
REDL/TA (na Pohulance)

— Dziś po raz trzeci „C ar P jw e ł 1“  D 
M enźkuwskiego z Junoszą - Stępowsfeim w po­
staci tytuł-w ej. PrOcr świetnego artysty w przed­
stawieniu bierze udiirł cały Zespól Reduty.

Bilety wcześniej w „Orbisie*— a wisjezorem

od godz. 17-ej w kasie teatru. Początek punktu 
alnie o g ‘ uz. 20-cj.

— Ju tro  „C ar P aw eł 1“  Kierownictwo Re­
duty podaje do wiadomości, iż zbył późne *si<oń- 
czenie się pierwszego przedstawienia wynikło z 
45-cio minutowego opóźnienia i trudności tech­
nicznych, które już zostały usunięte.

Zrrzad Reduty pc ■'aje do wiadomości, źa 
na skutek usunięcia b tkó r  teczoicznych, które 
spowodowały późne ukończenie pierwszego przed- 
itawit nią „Cara P-w ł “, sztuka kończyć się bę- 

d z i: obernie o godz. 12-J, przy punktualnem roz­
poczęciu.

PROGRAM STACJI WILEŃSKIEJ 
Fala 435 mtr.

CZWARTEK, dn. 25 paźuziernika 1928 r.

11 56—12.05: Transm isja z Warszawy: Syg- 
nrł czasu, hejnał r Wierzy Marjackiej w Krako­
wie, oraz komunikat meteorologiczny. 12 05 — 
12.30: Transmisja z Warszawy: „Człowkk i przy- 
oda w październiku i listopadzie odczyt tygł. 

Marja Majkowska. 12 30 -14.00: Transm isj; z War­
szaw/s Koncert Moniuszkowski dla młodzieży wyk. 
Orkiestra filharmoniczna pod dyr. Józefa Ozimffi- 
skiego, chór męski „Harfa’ Tola ManAiewkzówna 
(sopran), Zygmunt Mossoczy (bss), Józef ŚliwicKi 
(rccytacj>) prol. Ludwik Urstein (skom p). 
16.10—16.30: Odczytanie próg amu dziennego i 
chwilka litewska. 16 30—16.45: Komunikat harcer- 
«ki. 16.45—17.10: Muzvka z p»vt giairofonnwych 

f rmy Józef Weksler w Warszawie, ul. Marsz iłkow- 
sks 132. [eneralne przedstawicielstwo na Polskę 
angielskiej wytwórni ,H is Master‘s Voice*. 17.10— 
17 35: Tri naraUja Warszawy: „Wśiótf książek" 
wvgł. prof. H, Mościcki, 17.35— 18.00: „O pamięt­
niku lirycznym M rrj' Grossek Koryckiej" odczyt 
wygł. Witold Hulewicz. 18.00— 19.00: Audycja Iit-- 
racka „Przeżycia Telimeny w Soplicowie*, -"d jo- 
fonizawane fragmenty z Pana Tadeusza A. Mic­
kiewicza, -v wyk. Zesp. Di amnt. Rozgł. Wileńskiej, 
(transmisja na inne stacje). 19.00- 19,25: Pogadan­
ka radiotechniczna. 19.25 — 19 55: „Z ulicy do 
władzy* (Benito M ussolin) odczyt lV-ty z cyklu 
„Życiorysy -ę ió w  współczesnych* wygł. nr. 
Leźeński. 19 55: „Sygnsł czasu z Warszawy. K c- 
mun'katy i odczytanie erogramu na dętek. 
20.30 — 22.0“ Traos.nisia z Warszawy: Koncert 
wieczorny. 2%00—23.30: Transmisja z Warszawy: 
komunikaty: P. A. T , policyjny, sportowy 1 Inne, 
oraz muzyka taneczna.

es M ii H i
Ra tłdw o Miejskie! sad  

mad!.
W ciągu ofnru lat istnienia b. Ra:1y Miej­

skiej byliśmy straszeni „piegutkami*, których kur­
sujący na linji antokolskiej pierwowzór był wy­

mownym prognostykiem „polepszenia się kiedyś* 
środków lokomocji śródmiejskiej.

W szystko zresztę ma swój koniec. O „pie- 
gutksch" do dziś ania zapomniano. Typowe, 
nędzne stkspy dorożkarskie, stanowiące od wie­
ku siłę pociągową spuściły w Slad^zatem z tonu 
stanąwszy po zniknięciu „straszaka-piegutka* w 
obliczu stokroć groźniejszej konkurencji.

Mowa o autobusach, które w krótkim, ba 
nawet bardzo krótkim czasie w dziedzinie loko­
m ocji śream iejskiej dokonały istotnego prze­
wrotu.

Pojawiły się one na wszystkich prawie 
koterjach komunikacyjnych, łącząc nie tyle różne 
ważne punkty w śródmieściu, ile dworzec kole­
jowy z odległemi peryferiami Wilna.

Zdawało się, i i  nadszedł juz kres na „jed- 
nokonki* wileńskie.

Przedsiębiorcy autobusowi przeliczyli się 
jednak z sympatj3mi ogółu obywrteli.

Autobusy, które pierwotnie naęruwdę na­
dały miastu europejskiego wyglądu są dziś naszą 
p la«-

Żadne z przedsiębiorstw niedba o wygodę 
publiczności i nie przejawia inicjatywy w kierunku 
ulnpszenla warunków funkcjonowania swego „mo­
torowego interesu*.

Postęp cywilizacji na całym świecie przyj­
muje coraz większe tempo z każdą rzec można 
aekunda, w Wilnfe mierzy się na lata.

Autobusy i taksówki wileński* o ile dwa 
lata temu poanosPy cgólny pozióm cywilizacyjny 
Wilna, dziś go obniżaią.

Są to przeważnie stare klekoty, zagrażają­
ce bezpieczeństwu publicznemu, a co już najgor­
sze wygląd ich zarówno zewnętrzny, jak i wew­
nętrzny jest wysoce niechlujny.

Wobec naturalnego, coraz więcej wzrasta­
jącego ruchu komunikacyjnego w Wilnie, czas 
najwyższy, aby odpowiednie czyiniki administra­
cyjne zastosowały do właścicieli aulobnsów i do­
rożek samccnodowych te same metody, jakie z 
całą bezwzględnością stosuju do „jednokonek", 
które giną stopniowo z ócz naszych.

Gdy tego postęp czasu wymaga niech gina; 
właściciele ich zn a jd ą  sobie niewątpliwie nowe 
środki zarobkowe, lecz to nie zniczy, by popn- 
wa w dziedzinie lokom ocji była, tak problema­
tyczna, jak dotychczas.

Nie od rzeczy wsponieć, iż w Warszawie na 
wzór wielkich ośrodków miejskich na zacnodzie 
odbywają się stale przeglądy pojazdów mecha­
nicznych, na których odnośne czynniki stwier-

dtająbczy pod względem technicznym i wyglądu- 
zewnetrznego dana maszyna odpowiada stawia 

aym je j wymogom.
Niezależnie od powyższego w Warszawie i 

w promieniu 50 kim. od niej d zała ją  letne ho- 
m isje techniczne, rezultatem czego nieodpowied­
nie maszyny tracą prawo kursowania.

Dlaczego u nas jeszcze o tern głucho.

Koiztowna Jazda w taksfiwce.
F. Nowaczyński (Równe Pola 13) chcąc 

być na czas w domu wynajął taksówkę, która w 
drodze z powodu rzeicnmcgo defektu motoru sta­
nęła. Podczas gdy szofer oglądał motor p. No­
wa zyński wysiad* z auta 1 przechadzał się a gdy 
szofer poprosił go o pomoc w posunięciu auta 
bez wahania zgodził się. Gdy auto nabrało >oz- 
pędu szofer wskoczył na siedzienie I uniknął po- 
p^zostawiając zdziwionego p asażca na drodze. 
Z gadkę rozwiązano dopięto później, gdyż oka­
zało się, ż«i pod ..a s  przesuwania taksówki p. Nc- 
waczyńskiemu zginęio z kieszeni 3(>0 zł, PoMcja 
prowadzi w tej sprawie śledztwo.

wzmianki, to jedynie „Dziennik Wileński" je j nie- 
«■=■«'. Aż nagle we wczorajszym Nr „Dzienni 

ka Wileńskiego" .urażał się ten sam komunikat z 
dopiskiem: „Dochód przeznaczony na odnowienie 
Świątyni Ostrobramskiej". — Wobec tego oświad­
czamy, że radakcja „D ziem ian Wileńskiego? do 
zamieszczenia tego uopiski nie była upoważnio­
ną. Wystawa obrazów ma swoje ouręune cele, a 
robienie sobie srzez „Dziennik Wileński" żartów 
z tak pOYażnej instytucji jal: Świątynia Ostro­
bramska je . conajm niej niewłaściwe

O r g a n i z a c j a  w y s t a w y  m o d e r n i ­
s t ó w  p< I s k i c h  w W i l n i e .

W imieniu organizacji:
Feli :: Lubierzyńsk' i Witold Kajruksztis, 

członek sekcji modfra.

Z ruchu wy de wniczego.
— E-.ha leśne. Wyszedł z druku Nr. 9 „Ech 

Leś h (Warszuwa) — czasopisma ilustrowanego, 
poświeconego propagandzie leśnictwa wśród 
wszystkie’ sfer społeczeństwa. Począwszy cd lip- 
ca r. b. pismo to ukazuje się w ozdobnej i este­
tycznej szacie graficzne], a :ięki zaś urozmaicone­
mu doborowi przyitępm ch artykrłów tudzież bo­
gatym ilustracjom, zdobywa sobie coraz szerrzą 
poczytność. Nurnei wrześr iowy zawiera w trt*c l 
artykuły fachowe: inż. Wł. Barański p. t „Stan 
urządzenia lasów w P olsce ', Dr. M. Sokołowskie­
go: O roli lasów I drzew w krajobrazie, — Inż. 
J .  KowsUego: Nieco o guzach i napływach na 
drzewach leśnych, L. Pęskiego: Sosna. D alej za* 
działy i artyku,/ p. t.: z niwy leśnaj, z łowiectwa, 
z żvciorysu D. Drezi ó e ita  Rzplitej, życie gospo­
darcze, ‘ ydzień dziecka, z m ieląca, dożynki w 
Spalę, kronika bieżąca, ze sportu, echa ze świata, 
rozmaitości naukowe, rzeczy ciekawe, humor wn- 
gielski. radjo, powieść i nowela, kącik rozrywko­
wy, poezja i wreszcie dodatek rolniczy.

Listy do Redakcji.
Szanowny Panie Redaktorze.

Organizując z ramienli sekcji modernistów 
Warszawskiego Źwiązku Zawodowego Polsf ich 
Arłystów Plastyków wystawę modernistów Pol­
skich w Wilnie rozesłaliśm y przed Kilku dniami 
do wszystkich czterech dzienników polskich, wy­
chodzących w Wilnie, jednobrzmiące komunikaty 
o mającem nasrąplć otwarciu wystawy. 1 podczas 
kiedy trzy pisma nie odmówiły umieszczenia te]

Rozmaitości
Związek desperatek.

Związkiem desperatek, bowiem powstałym 
pod wpływem ostatecznej c esperacji, razv,-«c moż­
na Związek Żon Graczy, jaki powstał w deuzcie, 
założony przez trozoaczont kobiety, których mę­
żowie przegrywają w karty całe mienie ich i 
dzieci.

Na czele Związku stanęła wdowa po boga 
, tym niegd»S i wielce sz: nowanym człowieku, nie- 
] szczęśliwym graczu, który jnalazł d browolną 
j śmierć w falach Dunaju po popełnieniu oszustwa 

celem spłacenia długu karcianego.
W ostatnich lutach życir swojego męża, wi­

dząc, że niema siły, kióra zdoina byłaby wyrwać 
go ze szponów straszliwej namięmoSci, rzjka>a 
na niegc co aoc aż dtt lana w przedsionku klu­
bu, w którym oddawał się zguonemu s we. nu na­
łogowi i tam zapoznała się t  licznemi towarzysz­
kami niedoli, czekającem: ze arżei.iem na myśl o 
stratach, jakie p o n iż ą  te j nocy ich męiov.ie. P o  
samoDÓjc rej śmierci męża zrozpaczona kobieta 
P~strnowiła wytężyć wszystkie siły, aby zaoszczę­
dzić innym kobieiom straszliwego losu.

W tym celu zaagitowała zrazu nieliczne, 
potem coraz szersze koła żon graczy i wszystkie 
razem zorganizowały anonlmc »y klub, którego 
zadaniem jest akuteczn zapobieżenie tragedjom, 
wynikającym z oddawania s ir  ich mężów, synów 
i braci grom hazardowym Członkinie Związku 
zamierzają wpływó na posłó1*' do Panamjntu, 
ujawniać im rozpaczliwe warunki, w jakie wtrą­
cają gracze swoje rodziny, zwraesć ich uwagę na 
olbrzymią szkodę, jaką przynoszą społeczeństwu 
zatem pośrednio państwu, kluby karciane i domy 
gry, i skłaniać Ich, ewentualnie w razie potrzeby, 
ministra spraw -vewnęJrznych, do wydania zarzą­
dzeń, zobowiązujących te kluby i ^o.ny gry j nie- 
dopuszczającvch do powstawania świeżych. Życzsć 
należy energicznym desperatkem, aby usiłowania 
ich wydały połęuane owoce l aby za przykładem 
kobiet węgierskicu po; zł> Kohiety wszystkich kra­
jów . Członkiń klubu nie zabraknie nigdzie, i u nas 
w Polsce klub taki i poparcie jego dążeń przez 
miarodajne czynniki szczególnie by się przydał.

Młejsif K lnew ttfgrsł

Kft!iiralno-Qtai*ti>»!
SALA M IEJSKA 
(Ostrobramska 5)

Od dnia 22 do 26 października b. r. włącznie będzie wyświetlany plerwstji wielki film an g ielsk ą

produkcji Pancernik Atlantic,
walce o honor i miłość. Bal na pancerniku! Walka z Arabami 1 Bom bardow anie m iast z leropła- 
n ó *  i pancernikówl Zwycięutwi m iłości i prawdy! W rolach gł.: L i l i a n  O l d h a n d  1 H e n r y  
E d w a r d  s. Orkiestra pod dyr. p. Wł. Szczepańskiego. Kas czynnt ua g. 3.30. Początek sear- 

sćw od g. 4  e j. Naslępny programi „KRÓ L SZPADY*4.

K IN O T E A T R

„HELIOS"
WHeńakt 38.

SZPIEDZY Reżvserja
FRIU~RIKA

L/kNGA.

Film, o którym mówić będzie Wilno! Film 
tysiąca sensacyj Najcudowniejszy film Swia­

ta I Super-Superszlagier „UFA*
W roi. główn. R U P O L F K LEIN -RCG G E, WILr.I p R IT SC H , demoniczna j ERDA M TU RU S i vioś- 
niana LIEN O EY ER S Szczyt nowoczesnej technik'. Oszałamiające zdjęcia straszliwej katasi rofy 1 wo­
lejow ej. Kobiety szpiedzy i ich zwodnicza praca! Polowanie na ludzi, Każdy powiniei widzi !ć, gdyż 
szpiedzy kr^ją się między wami II Uorasza się opr^yhycie na początki seansów o g. 4, 6. 8 i 10.15.

K I N O

rn

Mickiewicza 22.

p erwszy JdrndźwięKO wy w Polsce.

f i f l
Dziś 1 Wszechświatowa nowość i sensacja dla Wiln?.
Wszystko 
co ujrzycie
usłyszycie n  ________________________ ____________________________________
z udziałem ,Qjznakom:tszych lotników całego świata. Śpieszcie ujrzeć. Jeuyn* okazja ujrzenia filmu dźwię- 
kowego. Orkiestra znacznie powiększona. Początek j g. 4-ei. ost. 10.25 Ceny m iejsc nie podwyższone.

SKRZYDŁA
K \ n o

\Vî lKa 42.

DZiŚi Po paz pierwszy w Wilniel Czołowy film europejskiej produkcli 1928/1929 roku

H j ,  „  | | „> „1 s L  a  człowiek o  naimilszym uśmiechu, ulu5ienec kobiet wileńskich w dra
< 3 1  i  f  l O U t n O  macie obyczajowo-ero tyczrym z życia wielkiegu hiast X X  wieku

dramat nam ętności ludzkiej w 12 wiek. akt. p  t N O C E  S Z A Ł U
kabarety udcałem najoiękni jszych kobiet Paryża i Lodynu. Film który treścią  i szalonem oogactwem 

____________ wystawy nrzewyża a wszystkie dotychczasowe arcydzieła. Ceny nic podwyższone.

KINO
LUX
Micfefewi za U .

t t

DZiŚ! W IELK DRAMAT ERO TYC ZN Y w 12 AKTACH

GDY M Ę ŻC Z Y Z N A  KOCH 4 i i

Dzieje buntu duszy mężczyzny, którego zmysły opętała kobieta. W roli głównej największy aktot i naj-

John Bnnrymoł e i<* Hiir.i [otlDHo-
| DKZEWNICYI Waszym itdynym organem jest |

K I N O Dziśl Najnowsza inscenizacja fregment amerykańskiej przeróbki na film powieści IRENY ZA RZYC KIEJ
historja z łezka w 8 akr. 
W rolzcfl tytułowych bo­
haterowie znanych dzieł 

„Wschód Słońca* i „Sióim ego n itba* JA N E T  GAYNOR CH A R LES FARREL

Nadprogram: Podróż z przygodami farsa w 4 aktach.____________________

DZIKUSKA w PYAMIE
K iiic  K o le jo w e

„Ognisko*
(obok dworc?. 
koifiow ^o)-

Dziś i dni następnych! Przepiękny dramat w 12 aktach pi t.

Szatańska syrena 1
Wspaniałe "djęcia z nadmorskich okolic Francji. Bajeczna gra artystów. „ _
koracje Nadprogram: Z zakuliś wytwórni knmedja w 1 sKcie. Początek seansów o godz. 6-e j popoł. 

.. ni«dzie'e 1 ś a ^ ta  o godz. 4-aj pop. Ceny miejsc zwykłe.

IMM PtrROWICZEM
w roli tytułowej. 

Nadzwyczajne kostiumy i ae-

Og osz n̂ e.
Magistrat m. Wilna n'niejszem podaje do ogólnej wiadomości, 

że w dniu 27-X r. b. o godz. 10-ej rano w domu Nr 14 przy ulicy 
Trockiej odbędzie się licytacja różnego rodzaju sprzętów domowych, 
zasekwestrowanych u poszczególnych płatników w celu pokrycia za­
ległości podatKowych.

Magistrat m. Wilna-__3505

OSZCZĘDNOŚĆ CZASU i PIENIĘDZY
Każdy pcs'adający elektryczne oświetlenie w domu może 

sam stosować elektryczrr masaże oraz naświetlania za pomocą 
elektrycznego aparatu „M ED IO LU X wytwarzdjącero ultra­
fioletowe promienie i zarazem ozon Masaże i naświetlania sto­
sowane są w iairozmajtozvch dolegliwościach jik :  artrttyzm, 
reumatyzm, ból* neuralg czne, isjasz, wypadan e włosów, pie­
lęgnowanie cery, usuwanie z„ ai szczek, i t. p. Sposób użycia b. 
łatwy. Cena przystępna. Żądajcie bezpłatnych prospektów. D/H 
Labór, Bydgoszcz, skrzynka poczt. 61. Poszukiwani reprezen­
tanci. 3434—1

b l a n k a
do wynajęda. Reperacja I 
strojenie. Ul. MicklSffices 
24—9. Eltks*. ’ 3152

Popierajcie 
Ligę Morską i Rzeczną

Wszystkich, którzj posiadają ja - 
kleK&lwiefc informacje o m 'ej- 
scu obecnego za nieszkania Ka­
mili. ■ Joanny Tomaszewskiej, 
córki Piotra i Józefy Cipftskicb, 
!?t 35, żony Stanisława Toma­
szewskiego której ostatn im  
wiadomo: . miejscem poby*u w 
roku 1920 był Żytomierz (U- 
kra.na Sow ie.ka  — ucrasza się 
o podani j  łąkowych jc  Kon- 
systorza Ewan^elicko-REformo- 
wanego w Wilnie, ulica Za- 
walna 11. 35C6
Owi a>0uvJ 2>ł1. J S'C*ra>0O s&o

. Lekarze
DOKTÓR MEDYCYNY

I
‘linów  w i K i o e  i sIDnt.
Elektroterapja, Diatermia. 

SiolSce górskie. Sollux.

Mickiewicza 1?
róg Tatarskiej. 

Prsyjmuje 9— 2 J 5— 7. 2971

Jedyne wielkie czfedopismo fachowe branży drzew­
nej w Polać e. PRENUMERUJCIE! OGŁASZAJCIE 

SIĘ! Kwartalnie tl. 12. Nr Nr okazowe gratis.

ztotych miesięcznie
może i arobK każdy łatwu pra­
cą w domu. Na oaprwieoź za­
łączyć znaczek lecz nie koniecz­
nie, Informacyj udziela Wydaw­
nictwo handlowe Poznań, uli­
ca Przecznica 7/184. 3504

SŁ 5<SS>rrtC56i<SS>0

Folwark Sffcft
całkcwitem  zabudowaniem, 
a jm  mieszkalny o 3 poko­
jach. Inwentarze — komplet 
ne. Sprzedamy tanio natych­

miast. 3486
Dom H. K. „ZACHĘTA* 

Mickiewicz 1, telef. 9-05.

c*vsty„ pod gwarancją llpco 
wy, dęterowy j dla celów 
kuracyjnych, własnych pa­
siek w blaszankach 5 k £ .— 
lo.SO a . ,  10 kg.— 32 zł., 
2 0  — 61 zł. wraz z bla-
szanką I opłatą pocztową 
wysv«  za pobraniem „PA­
TO KA " KuDczyńce, Docztis 
Denysów, wojew. Tarno­
polskie. 3397

„K ariera W ile itK ie io "
przyjmuje 

n a  n a j b a r l r l e i  

d o g o d n y c h  
w a r u n k a c h

ADMINISTRACJA 
„Kuriera Vrilefiskiego‘ 

Jagiellońbka 3. 
od 9—3 ppoł. i 7—9 wiec*.

w m m m i

Od r. 1843 istnieje

WFenkiiit
UL. TATARSKA 20

MEBLE
jadalne, sypialne, I gabine­
towe, kredensy, stoły, sza­

fy, łóżk i i t. d.

W ykwintne: Mocnt 
Niedrogo.

na dogiiiiFijGb warun­
kach I na ratf. 15o4

Wszystkich którzy posiadają 
jakiekolwiek informacje o obec­
nym m tjscu  po tu Antoniege 
Zdrahal, syna Franciszka i Te 
resy uroazonego 9 maja 1877 
rosu, w Szakolczach na Wę 
grach, oż, nionego z Marja- 
Tcofilą z Komarnlckicn Zdrr 
hal, os.atnio zamieszkałego « 
kumunji — uprasza się o poda­
nie tatowych ao  Konsysrorza 
Ewaagelicko-Rero.mowa..ego w 
Wilnie przy ul. Zawalnej pod 
Nr 11. 3507

g ra < p ra > u > ras7z«m )T O
Czy zapisałeś się 

na członka L .O .P.P .?
IK7S>ei!<5S^00<S40<3S>LIK3S >0

P R Z E P ISU JE M Y
n~> maszynach fachowo, ta. 
nio i szybko, 3474-0

Wileńskie Biuro 
Komisowi Handlowe 

Mickiewicza 21, tel. 152.

chor. skórne, weneryczne, 
syfilis i Rioczopłciowe.

Mickiewicza 28 m. 5
Przyjmuje od 9— 1 I 4— 8

3305

k  K ai
CHOROBY WENERYCZ­
NE I SKÓRNE. Przyj-ett!* 

9 — 12 i 4—S.

M ickiew icz 4,
tal. 1090. W.Z.P. 3? 2996

DOKTOR

m iMV
Choroby weneryczne, syfi­

lis I s .órns.
Wielka 21*

Gd 9— 1 1 3 — 8, f1el t.921).

DR. MED.

Piarjan U i
Aajunkł Kliniki Syiil.-skó1'  
nei Ualw. S. B. p o w r ó c i

i ."znowil przyjęcia chory-h. 
W ileóśka 34, n 3 od 4- - J  pp

?.i33-8

I Akuszerki S

Akuszerka

Parja MM
trzyjm ije od 9 rano dc* 7 w. 
«i. Ad, Mickiewiczu 30 n*. 4. 
■YiZdr.NrSOfl 2152

Ogłasuaicle się

f  „Kurierze M tfiii".
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